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Tyłem do Wschodu
Obok nas za wschodnią gran i­

cą powstaje nowy ustrój spo­
łeczny Jest to ustrój oparty na 
całkowitym podporządkowaniu 
jednostki zbiorowości, a w ięc u- 
stroj całkowicie sprzeczny z te- 
mi podstawami, na których opie­
ra ją  swą budowę społeczeństwa 
europejskie. Ustrój ten wykazuje 
natomiast duże podobieństwa 
z nastawieniem psyehicznem spo 
łeezeństw azjatyckich.

My w  Polsce mamy ambicję 
zbudowania nowego ustroju spo­
łecznego, opartego na walnym 
człowieku Będzie w ięc to ustrój 
spoteczny biegunowo przeciwny 
do ustroju rosyjskiego, o w iele 
bardziej od niego przeciwny niż 
kapitalizm, w  którym dziś ży je­
my. Chcąc oprzeć nasze życie na 
zupełnie odmiennych niż w  Rosji 
zasadach, sądzimy, że nie doj­
dzie do walki między Polską, a 
Rosją  o to, na jakich zasadach 
ma byc budowany ustrój społecz- 

n ^-
Rosja bowiem coraz bardziej 

wchodzi w  sprawy azjatyckie, w 
szczególności w  sprawy Dalekie­
go Wschodu. Dlatego Rosję D z i­
siejszą reprezentuje Gruzin Sta­
lin, stawiający na plan p ierwszy 
problemy azjatyckie, a nie żyd 
Trocki, który pragnął w  całej Eu 
ropie wzniecić  rewolucję komu­
nistyczną. Groźba pożaru od 
wschudu każe Ros ji  myśleć o za­
bezpieczeniu swej zachodniej 
granicy. ,

Temoardzie j nam nie zależy 
na narzucaniu naszego-typu ć j  
w il izac j i  ludom zamieszkałym na 
wschód od nas. Już raz przsz  
unję z L i tw ą  Polska z dorzecza 
mi Odry i W is ły  przesunęła się do 
dorzecza W is ły  i i\iemna. Można 
to tłumaczyć koniecznością wai- 
ki z zakonem Krzyżackim i odzy­
skaniu BaUyku. Dzis niema ar­
gumentów, któreby mogły uza­
sadnić dalsze przesunięcie P o l­
ski na wschód, coby oczywiście 
musiało być równoznaczni ze 
stratami na zachodzie. Dalsze 
przesunięcie na wschód musi pro­
wadzić  do osłabienia p ierw.ast 
ków zachodnich naszej cywiliza-

Uroczysty „Ozień Morza”
c e l a  P o S s i s a

W  całym kraju rozpoczęły się w 
n.ątek^ dwudiiowc uroczystości

„święta Morza , urządzane przez Lt- w obecności iw Lid* inauguracyjne
przedstawienie teatru ziemi po-

ku“ . W  godzinach 
cdbyło sią przy prz

wieczorowych 
•pełnionej sali

gę Morską i Koloidalną pod hasłem

„Budujmy okręty we własnej stocz-j morskiej, który wystaw i! „ Z a d a
rewnne kolo" Jmc ja na Rydla. O- 

do godz 22 na now-obudują

i

CJ1Tak  więc istn ie ją naturalne 
warunki, kture pow inny dopro­
wadzić do poprzednich stosun­
ków miedzy Polską, a Rosją. P o ­
rozumienie to winno oprzeć się 
na tej zasadzie, że Polska nie 
pragnie  prowadzić czynnej oo! i 
tj ki na wschodzie, natomiast Ro l 
sja zrzeka się ekspansji na za- | 
chód, w e  wszelkiej fo rm ie  a więc 
również w  formie popierania 
propagandy komunistycznej. Do­
tyczyć to winno me tylko Polsh:, 
ale również innych krai, położo­
ną eh na zachodniej granicy Ro­
sji, a przedewszystkiem Łotw  ŷ
Eston ji i F in landii, których istot 
na niepodległość jest dia Polski 
konieczna ze względu na pio- 
blem Bałtyku.

m .

W  stolicy gmachy publiczne i do- j k 
my prywatne udekorowano flagami o 
barwach narodowych. O godz. 13-cj I 
tradycyjnym zwyczajem oddział ma 
rynarki wojennej z Gdyni zaciągną! 
wartę przed gmachem komendy gar­
nizonu m. st. Warszawy.

Na Wiśle odbyły się trady­
cyjne -wianki, które obecnie są nieja­
ko „capstrzykiem" dla „Dnia Morza".

O godz. 10-ej, wieczorem wśród hu 
ki petard i rakiet wyruszyły -wianki 
z portu Czerniakowskiego, przedefi­
lowały przed -przystaniami i zawinę­
ły do portu praskiego. Mimo iż po­
goda dopisała uroczystość wianków 
wypadła w tym roku znacznie mniej 
imponująco niż w roku ubiegłym.

W ramach uroczystości „D n ia  
m orza" odbyła się w  sobotę o 
godz. 13-ej na W iś le  defi lada ta­
boru wodnego, którą odebrał w.- 
min. Wł. Korsak na parostatku 
„Kościuszko".

Defi ladę otworzył parostatek 
„S ienkiew icz", dalej w  kolejności 
szły pociągi holuwnicze, pociągi 
żwirarsko - piaskarskie, statki 
pasażerskie z publicznością, klu­
bowe łodzie w ioślarskie i kajaki. 
Defi ladzie  z parostatku przypa 
trywali się: prez. m. st. W arsza­
wy p. St. Starzyński, kom. garn i­
zonu m. st. W arszaw y K. Pere- 
swic-t - Sołtan, władze L. M. Is... 
przedstawiciele prasy oraz zapro 
szeni goście. Defi lada  trv, ala o- 
koło dwóch godzin.

G D Y N IA ,  28.(i. P A T .  Dziś roz- 
poc-zęły^się w Gdyni uroczystości 
zw iązani: 'z  Dniem Morza. W  go 
dżinach przedwieczornych po 
zbiórce oddziałów P. W „  organ i­
zacyj, stowarzyszeń i związków o- 
raz licznych rzesz publiczności, 
na skwerze Kościuszki nad mo­
rzem dokonano uroczystego pod­
niesienia bandery przy dźwiękach 
hejnału.

Po okolieznościowem przemó­
wieniu komisarza rządu, orkie­
stra marynarki wojennej odegra­
ła hymn narodowy, a po przemó­
wieniu przedstawiciela L ig i  M or­
skiej i Kolon ia lnej „Hymn Balty-

cem się molo wzniecono symbo­
liczne ognisko o kolosalnych roz­
miarach przy pobudce wieczornej 
i jednoczesnem zapaleniu stosu na 
pó wyspie Helskim. Miasto i port 
'obficie udekorowano. Gmachy 
rządowe są iluminowane.

j Inż. Wojewódzki czy płk. Głazek?
Kto będzie prezydentem m. Łodzi

z mianowania przez Min. Spraw. Wewn.

Przemówienia Prezydenta Rzplitej
W  dniu wczorajszym o godzinie 

12-ej F. Prezydent Rzeczypospo­
lite j wygłosił  przez radjo nast.ę-j 
pujące przemówienie, którego 
tekst podajemy za P A T -em :

$ K ied y  roku ubiegłym statek 
szkolny „D a r  Pom orza" znalazł 
się już na pelnem morzu w  swej 
podróży dookoła świata —  sła­
łem życzenia dla garstki młodych, 
którzy na jego pokładzie sposobi­
li się, by pracę swego życia po­
święcić służbie na morzu.

Było jakby ziarno, z którego 
kwiat wyrasta, w tym statku, co 
pod polską banderą krył myśli o 
braniu murza we. władanie, nio­
sąc za sobą przez dalekie prze­
strzenie tęsknotę bliskich, zosta­
wionych w zacisznych domach o j ­
czyzny, tęsknotę i dumę, ż„ pod 
polską banderą sposobią się mło­
dzi do w ie lk ie j służby.

czerpać korzyści z handlu zamor­
skiego, by polska flota handlowa 
mogła w  większej mierze obsłu­
żyć własne nasze potrzeby, nie 
mówiąc juz o usługach na rzecz 
obcych, z czego inne państwa 
czerpią w ie lk ie  dochody. Pam ię­
tać wciąż musimy, że m iljony Po­
laków, przebywających na obezjź- 
nie, powinny stać się odbiorcami 
polskich towarów i wiązać sto­
sunki handlowe Polski z krajami, 
w których znalazły gościnę.

W  pracy tej naszej na morzu 
trzeba mierzyć siły na zamiary 
to też, gdy szukam, jakie uczucta 
nowinny wypełniać nas wszyst­
kich obywateli Rzeczypospolite ’ 
w dniu święta, które dorocznie 
morzu poświęcamy, to chciałbym, 
aby były one takie, jak u tych 
młodych, co z w iarą  i dumą na 
statku szkolnym w świat ruszają

W  białym statku szaolnym był w jei]{ ą służbę
jakby symbol, bo z woli ..izkiejj ^  święto morza zespólmy się
rzeczy wielkie powstają. Z woW ; w  tein uczuciu —  by w  pracy co-
przecie naszego n ieśm ierte lnego , dziennej przekuwać je następnie
wodza marsz. Piłsudskiego w yru­
szyła ongi garstka młodych i tęsk­
noty swe przekuła w wu lką pol­
ską” armję.

Doroczn i m żtcyczajcm obcho­
dzimy dziś święto morza. W  ca­
łym kraju myśli wyb iega ją  ku te­
mu oknu na świat, którem jest 
nasze wybrzeże! Święcimy dzień 
w roku jeden, poświęcony rado­
ści i dumaniom o tej naszej g ra ­
nicy, która nam daleki horyzont 
otwiera. Rok rocznie w  tym dniu 
mierzymy wysiłek społeczeństwa 
w przystosowaniu wybrzeża do, 
prężności w ie lom iljonowego naro­
du, l iczymy wzrost pojemności na­
szej f l o t j j  szukamy wzrokiem, do­
kąd i jak często okręt polski do­
ciera. a w pracy tej na morzu 
wiele mamy do odrobień,a, abi 
wyrównać wiekowe zaległości. 
Daleko nam jeszcze do tego, aby 
narówni z innemi państwami
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Ł Ó D Ź , 29.6. P ras *  łódzka nu- zgromadzeniu wyborczem rady 
Luje pogłoski o ewentualnych ’ 2o 
kandydatach na stanowisko tym­
czasowego prezydenta Łodzi. P o ­
nieważ, jak można sądzić, drugie 
posiedzenie wyborcze Rady M ie j­
skiej, które ma się odbyć w naj­
bliższych dniach, również nie da 
żadnych wyników, w  Łodzi ocze­
kują powołania prezydjum w  dro­
dze mianowania przez władze ad­
ministracyjne. Jak donosi łódzki 
„Gło? Poranny", kandydatem na 
stanowiska tymczasowego prezy­
denta Łodzi ma być komisarz rzą­
dowy, ińż. Wojewódzki. Na  stano­
wisko tymczasowego w iceprezy­
denta Łodzi z nominacji upatrzo­
ny jest podobno naczelnik miej­
skiego urzędu kontroli, Jozef Za­
lewski. Z chwilą mianowania za­
rządu miejskiego, na wypadek 
gdyby rada miejska nie została 
rozwiązana, ław n icy , ; wybrani na,

w
grudnia r. ub. weszliby 

do rady miejskiej w charakterze 
członków zarządu rmejskiego z 
prawem głosu, tracąc mandaty ra­
dzieckie. W  tj m wypad­
ku na miejsce ławników do 
rady miejskiej weszliby, już w 
charakterze radnych, dotychcza­
sowi zastępcy radnych, wybra­
nych ławnikami. N ie  przyniosłoby 
to jednak zmiany w  układzie sił 
w radzie, gdyz ilość głosów po­
większyłaby się o 7, to jest o 4 
radnych narodowców i 3 z opozy­
cji sanacyjnej.

N ieza leżn ie  od pogłosek, poda­
wanych przez „Glos Poranny", 
..Tl. Kurj. Codzienną" pisze, że 
prezydentem Łodzi rmałby b>:ć 
mianowany płk. Głazek, obecny 
dyrektor tram wajów  miejskich w 
Łodzi.

Lublin port sekwesłrem 8 . G . K .
Na 52C tys. zł. 3=?nk zają ł dochody m iasta

L U B L IN ,  29 6. —  W trudnej 
sytuacji znalazł się zarząd m ie j­
ski Lublina. M ianowicie na po­
siedzeniu Rady Miejskiej, prezy­
dent Piechota zawiadomił radę, 
że Bank Gospodarstwa K ra jow e­
go nałożył na dochody nre jsk ie  w 
Izbie Skarbowej sekwestr w  wą so 
kości 52.000 zł. miesięcznie z ty-

U f «

miesięcznie„Croix de Feu" rośnie o 10-16 tys

Płk. de La Romie o władzy i porządku
„Robotnicy stolą fcliże; nas niż swoich przy wódców

Mussoiini pracuje bez koszuli
D ^ zy  36 s l  o e p ł a

RZYM , 28. 6. ( A T E ) .  Mussoiini zbudowane celem zwiększenia wy­
bawił dziś w mieście PonDnia wy 
budowanem na terenie dawn ie j­
szych bagien pontyjskich. Przez 
trzy godziny szef rządu włoskie­
go pracował w największym upa­
le przy młockarni. P rzy  tempera­
turze 36 stopni w i i e n i u  11 Duce 
wreszcie zdjął' koszulę, pracując 
jeszcze jedną godzinę z oznażo- 
nym torsem. Następnie Musolini 
zwiedził w- pobliżu Sabaudji pier-

zre-j wszeOczywiście trzeba zgony 
zygnować z czynnej współpracy 
Ros ji  na terenie Europy. Rosja 
jest i będzie coraz bardziej zaw,- 
kłana w  skomplikowane sprawą 
ogromnej A z j i .  Zresztą i w  na­
szym interesie leży obchodzie się 
bez czynnej pomocy Rosji. Po-

dujności hodowdi wai zyw ’ a leżą- 
v ych dawniej odłogiem terenach.

RZYM , 28. 6. ( A T E ) .  N a jw ięk ­
sze upały dzisiejszego dnia pano­
wały we F lorencji,  gdzie termo­
metr wskazywał 39 stopni w cie­
niu. Silne upały spowodowały już 
cały szereg nieszczęśliwych w y ­
padków’ . W  prow incji Friaul dlu 
go trwa ła  susza wywołu je poważ­
ne zaniepokójen e o tegoroczne 
zbiory.urządzenie nawadniające,

Sam ochody w y w o ż ą  dzieci z teranu pow odzi

UUotia zalała 20 tysięcy domów
Ostem rzeK wystąpić z brzagów

TOKJO. 29.6. P A T .  Po łudn ic -• piało wskutek powodzi, 165 du- 
rnoc Rosji w  Europie to wzrósł wa WySpa Kiu-Szin została n a w iP  mów zostało zniesionych, a 20 
wpływów  rosyjskich w Europie, | cjzona wczora j przez burzę, któ- t.ys. stoi pod wodą. Woda zniosia 
wzmocnienie się ideologji komu | rej  towarzyszyła niezwykle silna 20 mostów. Komunikacja kolejo- 
nistycznej. W e  wspólnym intere- j uiewa, jak ie j nie pamiętają tu od j wa i telefoniczna została prze- 
sie obu państw jest wzajemno , ] a ( 33. Dzisiaj o świcie burza wraz  i rwana, 
zabezpieczenie tyłów.

J. IŁ

T r z ę s i e n i e  z ie m i
w  Z. S. R. R.

M O S K W A , 28.6. P A T .  W Tadzi- 
kistanie na podgórzu Pomorskiem 
dało się odczuć silne trzęsienie 
ziemi. Spowodu zerwania komuni­
kacji te legra ficzne j i te le fo r ;cz  
nej szczegółów brak.

PA R Y Ż , 28.6. P A T .  „P e t i t  Jour­
nal" zamieścił dłuższy wyw iad z 
1 jk. De La Rocque. Przywódca 
„Cro ix  de Feu “ twierdzi, że mie 
sięczny przypływ członków’ do te­
go stowarzyszenia wynosi prze­
ciętnie 10 —  16 tys. osób. Stowa­
rzyszenie, które liczyło w  dniu 5 
lutego 1931 r,j,30 tys. członków w 
chwili obecnej liczy ich zgórą 320 
tysięcy. Jednocześnie rośnie l icz­
ba sympatyków ruchu.

„C ro ix  de Feu " nie obawia się 
irczego, ale rów-nież nie zamiprza 
bynajmniej nikogo prowokować. 
Prawdą jest. że pik. De La Rocąue 
■użył kiedyś wyrażenia, że czyni 
przegląd sił. Żyjemy istotnie w  e- 
poce niepokoju —  oświadczył płk. 
De La Roctjue, kryzys bowiem 
istnieje -wszędzie.

Trzeba więc liczyć się z nadej­
ściem krytycznych dni. N igdy  nie 
atakowaliśmy ani socjalistów, ani 
komunistów, ani organizacyj ro 
botniczych. Żywimy pełną sympa 
tję dla członków' tych ugrupowań, 
choć oni tego jeszcze dzisiaj nie 
rozumieją. Ludzie ci niewątpliw ie 
‘ś łoją bliżej nas. niż swoich f a ł ­
szywych przywódców. Przeciw- 
jśtawiarm się jedynie rewolucji 
czerwonej.

Jeżeli któregoś dnia ideały na­
sze doprowadzą nas do władzy, 
nie zav.’ ahamy się w z i£ić na siebie 
pełnej odpowiedzialności. Zał 
prowadź.my wówczas porządek 
wbrew wszelkiej groźbie, z k tóre j­
kolwiek stronyby ona powstała.

poleciła dep. Guernut, aby w cza­
sie fe ry j  parlamentarnych śledzi! 
działalność lig  faszystowskich. 
Grupa dała również prezydium u- 
poważr.jenie do zwołan ia .w  poro­
zumieniu z innemi ugrupowaniami 
lewicowemi posiedzenia frakc ji  w’ 
czasie fe ry j  parlamentarnych, o i- 
le zaszłaby tego potrzeba.

tułu nieopłaconych od wielu łat 
procentów i rat pozyczek zaciąg­
niętych w  B. G. K. Chodzi tu prze 
dewszystkiem o procenty i raty 
od t. zw. pożyczk ulenowskicj, 
która została przez B. G. K. prze- 
ję-ta.

Bank Gosp. K ra j zamierza wy 
egzekwować w bieżącym roku buo 
żetowym zapomocą wspomniane­
go s ik w ćs tffi-; 526 tys. 7Ł  Ge t w i ­
ście ciężar tych spłat wywj-ąYji 
zupełnie uchwalony niedawno z 
trudem budżet miejski. B. G. K. 
zwracał się do zarządu miejskie­
go w  Lublinie w  czasie obrad nad 
budżetem o powiększenie pozycji 
wydatków', przeznaczonych im 
amortyzację i obsługę pożyczk,. 
Ponieważ finarrse mi.ijskie Lubli­
na, jak zresztą finanse większoś­
ci miast, obciążone pożyczkami 
ulenowskiemi, znajdują » ię  w  ka­
tastrofalnym stanie, B. G. K. u- 
znał widocznie za stosowne za- 
bezp’ eczvć swe należności.

Ameryka buduje olbrzymi
S k a rb ie c  w  G u r e t . ,  S n a b s iy c h
W A S Z Y N G T O N . 29. 6. ( P A T . ) ,  być łatwo zatalcowane od strony 

Rząd wydał polecenie szybkiego morza, i o umieszczenie go w-e- 
wybudowmnia skarbca podziemne wnątrz kraju. W  ostatnich -mie- 
go w samym spodku fortu wojen- siącuch przewieziono z San Frau
nego w  Kentucką dla pomieszczę 
nia nowrego transportu złota. W  
skarbcu tym będzie złożona więk 
sza część złota wartości jednego 
m i'jarda dolarów, które obecnie 
znajdują się w skarbcach nowo­
jorskich i f i ladelf i jsk ich . Po lity­
ka rządu zmierza do usunięciu za 
pasów ziota z miast, które mogą

cisco do Denver w stanie Colora­
do, zapas złota wartości prawie 
3 nnljardów dolarów', Nowe 
skarbce położone są pom ’ ędzy Gó­
rami Skalistemi, które chronią 
doskonale złoto amerykańskie od 
wsezlkich ataków morskich

Żołnierze oblężeni przez robotników
s t r a jk u ją c y c h  w  S ta n a c h  Z je d n o c z o n y c h

R A D Y K A Ł !  P R Z E C IW  F A ­

SZ YSTO M

P A R Y Ż ,  28. 6. ( P A T ) .  Grupa 
radykalna w Izbie Deputowanych

G A L E N A ,  29. 6. (Stany Zjerino 
czone). ( P A T . ) .  Wskutek zabu­
rzeń jakie tu powstały w związku 
ze strajkiem górników w  kopal­
niach ołowiu i cynku, przybyły 
dwrn oddziały wojsK Gwardji N a ­
rodowej z Kansas. Dwunastu żoł­
nierzy gw ard ji  jest osaczonych

od wczoraj w biurze zarządu ko­
palni przez strajkujących, którzy 
ostrzehwują buuynek. Żołnierze 
nie odpowiadają na strzały, żeby 
nie zranić kogoś z publiczności, 
która, zaciekawiona zajściem, 
zgromauziła się tłumnie poza *- 
takującymi.

jc ulewą przeszła nad zachodnią 
I częścią Japonii; na jw ięc ie j ucier- 
1 piało miasto K ioto i okolice, 
gdzie opady w'yniosly 260 m ilime­
trów. Osiem rzek wystąpiło z 
brzegów, zalewając 12 tys. do­
mów i znosząc 32 mosty. Osiem 0- 
sób utonęło, 1700 dzieci w wieku 
szkolnym wywieziono z zagrożn- 
1 ych miejscowości samochodami 
ciężarowemi. 1) ojsko bierze udział 
w  akcji ratowniczej.

ambasady amerykańskiej w Warszawie

Japoński minister wojny
0 możliwościach wojny z jowietami

W A S Z Y N G T O N ,  29.6. P A T .  Re-: 
publikanin Fish wniósł w Izbie 
reprezentantów projekt ustawTy o 
kredycie w  wysokości 500.000 do­
larów na budowę gmachów amba­
sady i konsulatu Stanów’ Zjedno­
czonych w W arszaw ie. Uzasadnia-

W  Osaka 60 tys. domów ucier- jąc  swój wniosek, Fish podkreślił

zasługi, położone przez Pułaskie­
go i Kościuszkę podczas wojny 
rewolucyjnej, i zaznaczył, że 
wzniesienie gmachu przedstaw i­
cielstwa dyplomatycznego w  W a r ­
szawie będzie aktem przyjaźn i w 
stosunku do Polski i w'yraze;n 
znaczenia placówki warszawskiej.

TO KJO , 29.8. F A T .  Agenc ja  
Rengo donosi: Min. wmjny Haja- 
szi, który niedawno powrócił z 
podróży inspekcyjnej, jaką odbył 
po Manciżuko, złożył Radzie poli­
tyki narodowej sprawozdanie z 
tej podróży, w którem stwierdza, 
że wzdłuż granicy sowieckc-man- 
dżurskiej skoncentrowana jest 
200-tysięezna armja sowiecka. Mi 
'l ister zapewnił radę, że w  danej 
chwili groźba wojny sowiecko-ia- 
pońsliiej nie istnieje,

Min. Hajaszi oświadczył przed 
stawicielom prasy, iż aprobuje on 
w zasadzie myśl zawarcia paktu 
o n ieagresji pomiędzy Jnponją, a 
Sowietami, lecz zaznaczył, że so­
wieckie umocnienia obronne 
wzdłuż g ran icy (  daja taką prze­
wagę Związkowi Sowieckiemu, zj 
zawarcie paktu nieagresji z So­
wietami będzie nawfet wówczas 
ni.emożliwe, gdy rząd sowiecki 
zgodzi się na wycofan ie uwyeh 
%vojsk z nad granicy.
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Program rozbudowy Koty niemieckie)

Utrzym yw any w  tajemnicy
G łó w n y pow ód nie p o ro zu m ie ń  francusko-angielskich

L O N D Y N ,  2 8 .  6. ( P A T ) .  P o  p o -  io m o .śc i  p l a n u  n i e m i e c k i e g o .  S t r o  
w r o c i e  m .n .  E d e n a  z P a r y ż a  w y -  n a  b r y t y j s k a  o d m ó w i ł a  ż ą d a n i u  
s z t a  n a j a w  p e w n a  s p r a w a ,  d o t y -  f r a n c u s k i e m u ,  w y s u w a j ą c  p r o p o -
c z ą c a  a n g i e l s k o  - n i e m i e c k i e g o  u- 
k l a d u  m o r s k i e g o ,  k t ó r y  s t a n o w i  
j e d n ą  z n a j w i ę k s z y c h  t r u d n o ś c i  
w  o b e c n y c h  s t o s u n k a c h  f r a n c u s ­
k o  - b r y t y j s k i c h .

P r z e d  z a k o ń c z e n i e m  r o k o w a ń  w  
L o n d y n i e  v o n  R i b b e n t r o p  z a z ą d a ć  
m i a l  o d  d e l e g a c j i  b r y t y j s k i e j  z o ­
b o w i ą z a n i a ,  że  p r o g r a m  m o r s k i  
N i e m i e c ,  z a k o m u n i k o w a n y  p r z e z  
d e l e g a c j ę  n i e m i e c k ą  w  L o n d y n i e ,  
p o z o s t a n i e  ś c i s ł ą  t a j e m n i c ą  m i ę ­
d z y  N i e m c a m i  a  W  B r y t a n j ą  i 
n i e  m o ż e  b y ć  u j a w n i o n y "  t r z e c i e ­
m u  p a ń s t w u .  G d y  r z ą d  b r y t y j s k i  
z w r ó c i ł  s i ę  do  F r a n c j i  z z a p r o s z ę  
n i e m  e k s p e r t ó w  m o r s k i c h  do  p r z y ­
b y c i a  d o  L o n d y n u  c e l e m  r o k o w a ń  
w  s p r a w i e  f r a n c u s k i e g o  p r o g r a ­
m u  m o r s k i e g o ,  F r a n c u z i  z a ż ą d a l i  
u j a w n i e n i a  d o k ł a d n e g o  p r o g r a m u  
m o r s k i e g o  N i e m i e c .  F r a n c j a  m o ­
g ł a b y  w  t e n  s p o s ó b  o p r a c o w a ć  
w ł a s n y  p r o g r a m  r o z b u d o w y  s w e j  
f l o t y  w o j e n n e j  n a  p o d s t a w i e  z n a -

C Z B R W I E C

30
N I E D Z I E L A

S Ł O Ń C E
w scn óu z a c h u j

3 - 1 9 20—0

K S I Ę Ż Y C
w s c h ó d zacn o a

2 —29 7 0 - 1
D ). d n it U b y ło

16 — 41 0— 4

D z i s  ś w .  E m i l j i  M i  

J u t r o  N .  K r w i  J e z .

l > p ł  pow raca
W czora j ra n k ie m  p r z e w a ż a ł a  w  

P o ls c e  >ogoda p o c h m u rn a  i deszcze. 
N ie w ie lk ie  p rz e ja śn ie n ia  w y s tę p o ­
w a ł y  w  L u b e ls k ie m ,  n a  Podolu  i Wo­
ły niu.

T  m p e ra tu ra  o go dz .  7 rano  w y ­
n o s i ła  od 1 4  do 1 8  st .  n a  n izinach, 
a  od 6 do 1 2  w  g ó ra ch .  T e m p e r a t u ­
r y  na iw y ższ e  p rz e d w c z o ra j ,  t. j .  w

z y c i ę  k o m p r o m i s o w ą ,  p o l e g a j ą c ą  
n a  te m ,  ż e  g d y  e k s p e r c i  f r a n c u s c y  
p i z y b ę d ą  do L o n d y n u  i  p r z e d s t a ­
w i ą  s w ó j  p r o g r a m ,  w ó w c z a s  r ó w ­

n o c z e ś n i e  u j a w n i o n y  b ę d z i e  p r o ­
g r a m  r o z b u d o w y  f l o t y  w o j e n n e j *  
N i e m i e c .  T a k i e  p o s t a w i e n i e  s p r a ­
w y  p r z e z  W  B r y t a n j ę  s p o t k a ł o  
s i ę  ze  s p r z e c i w e m  m i n .  L a v a l a  i 
r z ą d  f r a n c u s k i  z d e c y d o w a ł  n a r a ­
z i ć  o d m ó w i ć  ż ą d a n i u  w y s ł a n i a  do 
L o n d y  nu e k s p e r t ó w  m o r s k i c h .

R o z m o w y  p r e m j e r a '  L a y a l a  z 
m in .  E d e n e m  n i e  p o s u n ę ł y  t e j  
s p r a w y  n a r a z i e  n a p r z ó d .  K o ł a  
f r a n c u s k i e  n i e  u k r y w a j ą  s w e g o  
n i e z a d o w o l e n i a ,  że  r z ą d  b r y t y j s k i  
z o b o w i ą z a ł  s i ę  n i e  u j a w n i a ć  F r a n  
c u z o m  p r o g r a m u  r o z b u d o w y  f l o ­
t y  n i e m i e c k i e j .  F r a n c u z i  t w i e r ­
d z ą ,  że  k w e s t j ą  o g r a n i c z e n i a  z b r o  
j e n  m o r s k i c h  N i e m i e c  w c h o d z i  w  
z a k r e s  d e k l a r a c j i  l o n d y ń s k i e j  z 3  
J u t e g o  i ż e  w s z y s t k i e  d o k u m e n t y ,  
d o t y c z ą c e  r e a l i z a c j i  p r o g r a m u  
l o n d y ń s k i e g o  w i n n y  b y ć  z n a n e  o- 
b u  s t r o n o m .

C z y n n i k i  b r y t y j s k i e  t w i e r d z e  
ż e  z b r o j e n i a  m o r s k i e  n ie  w c h o d z i  
ł y  b e z p o ś r e d n i o  do  p r o g r a m u  ło n  
d y ń s k ie g c ,  z  3  l u t e g o  i ż c  F r a n c u  
zi  m u s z ą  u z n a ć  p r a w o  N i e m i e c  
do  u j a w n i e n i a  p r o g r a m u  n i e ­
m i e c k i e g o  r ó w n o c z e ś n i e  z u j a w ­
n i e n i e m  p r o g r a m u  f r a n c u s k i e g o .

S t a n o w i s k o  N i e m i e c  w  s p r a w  ie 
n i e u j a w n i e n i a  p r o g r a m u  m o r s k i e  
g o  d a j e  s i ę  w y t ł u m a c z y ć  w  n a s t ę  
p u j ą c y  s p o s ó b :  N i e m c y  o b a w i a ­
j ą  s ię ,  że  w r a z i e  z a z n a j o m i e n i e  
F r a n c u z ó w  z i c h  p l a n e m  z b r o j e ń  
m o r s k i c h ,  r z ą d  f r a n c u s k i  p r z e d ­
s t a w i  w  L o n d y n i e  w ł a s n y  p r o ­
g r a m  b u d o w y  z n a c z n i e  p r z e w y ż ­
s z a j ą c y -  p r o g r a m  n i e m i e c k i ,  n 
N i e m c y  w t e d y  b ę d ą c  z w i ą ­
z a n e  s t o s u n k i e m  3 5  p r o c e n ­
t o w y m ,  w o b e c  t o n a ż u  b r y t y j ­
s k i e g o ,  n i e  b ę d ą  m o g ł y  j u ż  z m ie -

m i e n i u  s i ę  z H i t l e r e m
W y j e ż d ż a j ą c  z  L o n d y n u ,  d e l e ­

g a c j a  n i e m i e c k a  z a p o w i e d z i a ł a  
p r z e s ł a n i e  A n g l i k o m  s w o j e g o  o- 
s t a t e c z n e g o  p l a n u  b u d o w y  w  c i ą  
g u  d w ó c h  t y p o d n i ,  l i c z ą c  n a j w i -  
d o c z i . i i  j ,  ż e  t y m c z a s e m  o d b ę d ą  
s i ę  r o z m o w y  e k s p e r t ó w  ‘ f r a n c u ­
s k i c h  i  b r y t y j s k i c h  i  ż e  N i e m c y  
w  t e n  s p o s o b  b ę d ą  m o g ł y  p r o ­
g r a m  s w ó j  u z u p e ł n i ć .

C a ł a  s p r a w a  j e s t  o b e c n i e  p o ­
w o d e m  n i e p o r o z v m i e n i a  /"•wneu- 
s k o  - b r y t y j s k i e g o .

U/.elkie manewry floty francuskie]
w ykaza ły  konieczność fcu jow y  nrw vch  okrętów

Zwolniono 200 lekarzy i pracowników

nowe fftele e fczpieczBini Społeczne]
Piemęctay nieśna na  św iad czen ia  — sa na o d p ra w y

T y m c z a s e m  z a s z ł a  p r z y k r a  n i e -  z a  B i a ł y m s t o k i e m  p o s z ł y  S u  
s p o d z i a n k a .  8 0 - c m  u r z ę d n i k o m , 1 w a ł k i ,  Ł o m ż a  i G r a j e w o ,  z g ł a s z a -  
k t ó r y m  p o c z ą t k o w o  n i c  d o r ę c z o n o  W  o d p o w i e d n i e  w n i o s k i  do  w o -  
w y m o w i e n i a  p r a c y ,  w  u b i e g ł y  p i ą -  j e w o d z t w a .  J a k  w y n i k a  z o p r a c o -  
t e k  w y p ł a c o n o  3 - m i e s i ę c z n e  o d - ' w a n y c h  z a s a d  p o m o c y  m i e j s k i e j ,  
s z k o d o w a n i e  o r a z  p e n s j e  u r l o p o -  p r a c o w n i c y  s a m o r z ą d o w i  o p ł a c a ć  
w e , "  z m i e j s c a  i c h  z w a l n i a j ą c .  będrt s K i a d k i  z n a c z n i e  n i ż s z e ,  k o -  
W ś r ó d  n i c h  z n a j d u j e  s i ę  k i l k u  n a -  z a ś  b ę d ą  ze  z n a c z n i e  s z e r -
c z e l n i k ó w  w y d z i a ł ó w ,  p r a c u j ą c y c h  s z y c h  ś w i a d c z e ń .  T a k  w i ę c ,  g d z ie  
w  U b e z p i e c z a i n i  od k i l k u n a s t u  t y l k o  m o ż n a ,  p r a c o w n i c y  u e i e k a -  
l a t  R a z e m  z w o l n i o n o  1 0 0  o s ó b .  W  i ?  ° d  u d r ę k i  U b e z p i e c z a i n i .  O c z y -  
n a j b l i ż s z y c h  d n i a c h  d e l e g a c j a  w i ś c i e  do p o z o s t a n i a  p r z y  U b e z -  
z r e d u k o w a n y c h  u r z ę d n i k ó w  w y - ' P ]" e c j n l n i  S p o ł e c z n e j  n i e  m o g ą  z a ­
j e ż d ż a  d o  W a r s z a w y .  \ c h ę c i ć  w i a d o m o ś c i ,  j a k i e  p o w y ż e j

. . ( p o d a j e m y ,  o m a s o w y c h  r e d u k -
>> t u t e j s z e j  U b e z - . c i a c ]-, l e k a r z y  s p e c j a l i s t ó w  i z w i -

p i e c z a l n i  z w o l n i o n o  w  p i ą t e k  o k o - ( i a n i u  t a k  z a s a d n i c z ’ c h  z a k ł a d ó w  
l e k a r z y  i  8 0  u r z ę d n i k ó w .  j a k  l a b o r a t o r j u m  a n a l i z  l e k a r -

J . Ó D Ż ,  2 9 .8 .  Z n a c z n e j  i l o ś c i  u- 
r z ę d n i k ó w  t u t e j s z e j  U b e z p i c e z a l -  
n i  S p o ł e c z n e j  d o r ę c z o n o  p r z e d  3  
m i e s i ą c a m i  w y m ó w i e n i a  p r a c y  z 
t e r m i n e m  3 0 - g o  c z e r w c a .  D o  o- 
s t a t n i e j  c h w i i i  n i k t  - s p o ś r ó d  u- 
r z ę d n . K o w  n i e  w i e d z i a ł ,  c z y  p o z o ­
s t a n i e  n a  z a j m o w a n e j  p o s a d z ie ,  
c z y  t e ż  z o s t a n i e  z r e d u k o w a n y .  
S p o c z ą t k u  u s t a l o n o  w  r o z m o w a c h  
z d y r e k c j ą ,  ż e  b ę d ą  z w a l n i a n e  
p r z e d e w s z y s t k i e m  k o b i e t y  z a m ę ż ­
n e  o r a z  c i  u r z ę d n i c y ,  k t ó r z y  m a ­
j ą  i n n e  ź r ó d ł a  z a r o b k o w a n i a ,  lu b  
z a r o b k u j ą c y c h  c z ł o n k ó w  r o d z i n y .

P A R Y Ż ,  2 8 ,6  A T E .  D z i ś  z o s t a ­
ł y  z a k o ń c z o n e  w i e l k i e  m a n e w r y  
f r a n c u s k i e .  O s t a t n i a  f a z a  m a n e ­
w r ó w  m u ł a  m w j s c e  t w d  D o u a r -  
n e n e z  p r z y  n i e z w y k l e  p i ę k n e j  p o ­
g o d z i e .  M i n i s t e r  m a r y n a r k i  w o ­
j e n n e j  P i e t r i  n a  p o k ł a d z i e  j e d n e ­
g o  z k r ą ż o w n i k ó w  p r z y j ą ł  d e f i l a ­
d ę  o k r ę t ó w .  N a s t ę p n i e  o d b y ł y  s i ę  
r c z m a i t e  ć w i c z e n i a .

W e d ł u g  o p i n j i  r z e c z o z n a w c ó w ,  
m a n e w r y  m i a ł y  w y k a z a ć  k o n i e c z ­
n o ś ć  b u d o w y  u k r ę t ó w  n a j n o w s z e j  
k o n s t r u k c j i .  M i n i s t e r  P i c t r i  p r z e d ­
s t a w i ł  g a b i n e t o w i  s p r a w o z d a n i e ,  
w  k t ó r e m  o m ó w i ł  w a r t o ś ć  o d b y ­
t y c h  ć w c z e ń  i w s k a z a ł  na  p e w n e  
z a r z ą d z e n i a ,  k t ó r e  n a l e ż y  p o w z i ą ć ,  
a b y  u s p r a w n i ć  d z i a ł a l n o ś ć  f l o t y  
f r a n c u s k i e j .

o ią t e k , s i ę g a ł y  23  do 26 st.  w  dzie, . m ć  s w e g 0  p [ a n u _ z  tegQ te ż
nicach  północnych, a  28 —  3 1  
w p o z o s ta ły ch  dzie ln icach  k r a ju .  .

O ' la d y  o g «  isMy y r a w i ę  c a ła  p 0l-
“ kę. ^ S cz e g ó ln ie  o b fite  deszcze po- 

.z e m a  k u rz o w e g o  sp a d ły  n a  Po­
m orzu  i po jez ierzac  i  m a z u rsk ic h  —  
1 2  •—  1 5  m m  W  nkf l icach  Gzęstocho- 
w y ,  w  K ie le c ld e m  i  z :g iębiu  n a fto -  
w e m  n r z e s z ły  burze  z u le w a m i ,  d a ­
j ą c  do 30 m m . o p ad ów  w  okolicach 
P r z e m y ś la ,  22  w  okolicach T r u s k a w ­
c a  i  Z a le s z c z y k ,  a  1 6  m m . C zęsto ­
c h o w y  i  K ie lc .

P r z e w id y w a n y  p r z e b ie g  p o g o d y  do 
po łudn ia  dn ia  d z is ie j sz e g o ;  P o g o d a  
słoneczna o w ię k sz e m  zach m u rzen iu  
z z a u ik a ją e e m i  prze lotnem i deszcza-  
m ł N a  P o le s iu  i w  M ałopo lsce  
W sc h o d n ie j  dość ciepło S ła b e  w i a t r y  
północno-zachodnie  i zachodnie.

W  t e a t m c h  i  k i n a c h
R ep ertu ar  na dzień dzis iejszy 

przed staw ia  się  następu jąco :
T e a t r  W ie lk i: „ H r .  L u x e m b u r g ”

Leh ara .
Teati N a r o d o w y  w ieczorem  „ W a ­

chlarz  Lady W in derm ere” . T e a t r  Po l­
ski .Krót” . T e a t r  Letni „ T y ,  to 
j a ” . T  K a m e r a ln y . „Sp ra w ie d l iw o . , , ; ” .

T e a t r  A k to ra :  „ C h o ry  z uro jen ia”  z 
Ja ra cz e m .  T  N o w y :  „S zesna sto ia t-

A  t e r a z , n a  co w a r to  pó jść  do k i ­
na? £v . ia tu w id  (M a r s z a łk o w s k a  
1 T 1 ) — „ N i e  chcę w ie d zie ć  k im  jeste ś”  
S ty lo w y  ( M a rs z a łk o w sk a  > 1 2 ) — „ M a ­
ła  m a te c zk a ” , Atlantic (Chmielna 3 3 )  
„T a je m n ic a  ekspresu” . Apullo (M a r­
s z a łk o w s k a  106)  „ B e n g a li” . Capitol 
(M a rsz a łk ó w .  1 2 5 )  —  „ U r w i s  z  W ie d ­
nia ” . Europa ( N o w y  Ś w ia t  63)  
. .k r y j ó w k a  s z cz ę śc ia ” . R ia l to  ( J a s n a  
3 )  „ N o c e  w ie d e ń s k ie ” .  F i lń a rm u :  ija 
( J a s n a  5) „ P o w r ó t  F r a n k e n s t e in a ” .

C as .no  ( N o w y  Ś w ia t  40) „ N ie d o ­
k o ń c zo n a  s y m to n ja ” .

d u  N i e m c y  n i c  s p r e c y z o w a ł y  j e ­
s z c z e  s w e g o  p r o g r a m u  w  o s t a ­
t e c z n e j  f o r » u le  n a w e t  p  -zed W .
B r y t a n j ą  z a s t r z e g a j ą c  t o b i e  u - . . , .

id po

Współpraca wojskowa Francji i Wioch
odnow iedzią  na uktad m orski angieasko-m em  ecki

to 2 0  l e k a r z y  i 
W ś r ó d  z w o l n i o n y c h  l e k a r z y  z n a j  
d u j ą  s i ę  w y b i t n i  s p e c j a l i ś c i .  
Z w r a c a  u w a g ę ,  ż e  z w o l n i e n i a  n a ­
s t ą p i ł y  b e z  w y p o w i e d z e ń ,  to  z n a ­
c z y ,  że p r z y  z w o l n i e n i u  U b e z p i e - ,  

c z a l n i u  w y p ł a c a ł a  a & ę & ę ię c z jh ń  j 
p e n s j e  o r a z  p e n s j ę  u r l o p o w ą .  Z  
j e d n e j  s t r o n y  o b c i ą ż ą  to  b e z p r o  
d u k e j j n i e  b u d ż e t  U b e z p i e c z a ł  n i , ' 
z d r u g i e j  z a ś  z a  j e d n y m  z a m a ­
c h e m  o g a l a c a  p o s z c z e g ó l n e  d z i a ł y  
l e c z n i c t w a  z f a c h o w c ó w .  T a k  w i ę c  
od 1  l i p c a  z o s t a n i e  z a m k n i ę t e  l a ­
b o r a t o r j u m  d l a  b a d a ń  c h e m i c z n o -  
l e k a r s k i c h  o r a z  z a k ł a d  s a n d e r o w -  
s k i .

s k i c h .

R A  n J O

R Z Y M ,  2 8 .6 .  P A T  T u t e j s z e  k o ­
ła  f r a n c u s k i e  i n f o r m u j ą ,  żo  b a w i ł  
w  R z y m i e  w  c i ą g u  d w ó c h  d n i  s z e f  
f r a n c u s k i e g o  s z t a b u  g ł ó w n e g o  
g e n .  G a m e l i n  P o d c z a s  s w e g o  p o ­
b y t u  w  R z y m i e  g e n .  G a m e l i n  od 
b y ł  d ł u ż s z ą  n a r a d ę  w o j s k o w ą  z 
w ł o s k i m  s z e f e m  s z t a b u  g ł ó w n e g o ,  
m a r s z a ł k i e m  B a d o g l i o ,  P o n a d t o  
g e n .  G a m e l i n  p r z y j ę t y  b y ł  r ó w -  
n ie ż  p r z e z  M u s s o l i n i e g o .

W i z y t a  g e n .  G a m e l i n  w  R z y m i e ,  
k t ó r a  t r z y m a n a  b y ł a  w  n a j ś c i ś l e j ­
s z e j  t a j e m n i c y ,  w y w o ł a ł ą  w  t u ­
t e j s z y c h  k o ł a c h  p r a s o w y c h  b a r ­
dzo  d u ż e  w r a ż e n i e .  Z d a n i e m  k ó l  
f r a n c u s k i c h ,  w i z y t a  t a  j e s t  i reak-
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Ogłoszenia tirojine

c j ą  n a  u k ł a d  a n g i e l s k o - n i e m i e c k i  
w  s p r a w i e  z b r o j e ń  m o r s k i c h .  W i ­
z y t a  g e n .  G a m e l i n  z d a n i e m  k ó l 
f r a n c u s k i c h  o z n a c z a  w z m o c n i e n i e  
w s p ó ł p r a c y  w o j s k o w e j  p o m i ę d z y  
F r a n c j ą  a  W ł o c h a m i

W A R S Z A W A  
N i e d z i e l a ,  d n .  3 0  c z e r w r a

8.30 „ K i e d y  ranne...”  8 33  Gimns* 
B IA Ł Y S T O K ,  2 9 .  6. Magistrat styka. 8.50 Muz. (pł.), W  przerwie 

Białegostoku, korzystając I  usta- ° K°dz. 9 . 15  9.25 .Dziennik poranny.
• i ■ ' . " , • • 9.50 P o g a d .  sport .  - tu r y s t .  9.5a Pro-

w o w y c h  m o ż l iw o ś c i  z w o l m e n m  ^  %  dai£ń J i a o o  M

p r a c o w n l i r ó w  m i e j s k i c h  c d  n a l c -  s y m L (p ł . ) .  10 .3 0  T r a n s m i s j ą  z Ro-
g a l i r ik r  ■ przez P o z n a ń )  —  vppo r ta /, 
i naboż .ństwo z m ie jsco w e g o  kośció ł-

ż e n i a  do  U b e z p i e c z a i n i  S p o ł e c z ­
n e j .  p r z y s t ą p i ł  do z o r g a n i z o w a n i a  
w ł a s n e j  p o m o c y  l e k a r s k i e j .  W

K re riyty na zbrojenia
uchwala Deputowanych we Francji

Pa r o w a  pralnia pterąy. 
kołęł/, ̂  materacy,’ " '

d z i e l e n i e  d e f i n i t y w n e j
d z i  d o p i e r o  p o  p o n o w n e m  p o r o ż u  f0 „ 2 4 8 - 1 1 .

w y lw o r m a  
breiuny. Wsią I 

solidne. C en y  zniżone. 
D a łko w sk i ,  M arsza łk ow ska  1 19 ,  telc-

Z a r z ą d z e n ia  zapobiegawcze
przeciwko epidem ii duru brzusznego

W  m i e j s k i m  w y d z i a l e  o p i e k i  
s p o ł e c z n e j  i z d r o w i a  p u b l i c z n e g o  
p o d  p r z e w o d n i c t w e m  k i e r ó w  n i k a  
s e k c j i  s ł u ż b y  z d r o w i u  o d b y ł a  s i ę  
k o n f e r e n c j a  w  s p r a w i e  c h o r ó b  z a ­
k a ź n y c h  w  o b e c n o ś c i  p r z e d s t a w i ­
c i e l i  m i n i s t e r s t w a  O p i e k i  S p o ł e c z  
n e j ,  K o m i s a r j a t u  R z ą d u ,  P a ń s t w o  
w e g o  z a k ł a d u  h i g j e n y ,  m i t j i k i e g o  
w y d z i a ł u  s z p i t a l n i c t w a  i m i e j ­
s k i e j  s ł u ż b y ,  z d r o w i a .

P o s t a n o w i o n o  w y d a ć  s z e r e g  z a ­
r z ą d z e ń ,  k t ó r e b y  z a p e w n i ł y  p o ­
t r z e b n ą  l i c z b ę  ł ó ż e k  s z p i t a l n y c h  
u a  o k r e s  c p ' d ę n i i j  j e s i e n n y c h .

n a  d u r  b r z u s z n y  t a k ,  a b y  z a b e z p i e  
c z y ć  s i ę  p r z e d  s z e r z e n i e m  e p i ­
d e m i i .

P a l ą c ą  k o n i e c z n o ś c i ą  j e s t  u r z ą -  
d z e n i o  s p e c j a l n e g o  s z p i t a l a  d l a  
c h o r y c h  z a k a ź n y c h  d z i e c i ę c y c h ,  
k t ó r e  s t a n o w i ą  p o w a ż n ą  z a g a d n i e  
n i e  w  W a r s z a w i e .  Z  c h o r ó b  t y c i i  
s z c z e g ó l n i e  p ło ń  ica ,  a  w  r  b .  o d ­
r a ,  o s i ą g a j ą  w y s o k i e  n a s i l e n i e .

W o b e c  s t a l e  g r o ż ą c e g o  z a w l e ­
c z e n i a  do  m i a s t a  d u r u  p l a m i s t e ­
g o ,  u t r z y m u j e  s i ę  w  p o g o t o w i u  
u r z ą d z e n i e  s z p i t a l n e  i i z o l a c y j n e ,

Z g o d n i e  z z a p o w i e d z i ą ,  z W a r ­
s z a w y  w y r u s z y ł y  c z t e r y  w ę d r o w ­
ne k u r s y  -  o b o z y  t e g o r o c z n y c h  
a b s o l w e n t ó w  p u b l i c z n y c h  szki>l 
p o w s z e c h n y c h ,  z o r g a n i z o w a n e

W y p a d k i  i  k m d z i c c c

W yło w ien ie  zw ło k  topie lca .  W czo­
r a j  fu n k c jo n a r iu s z e  kom is ,  rzecznego  
w y ło w i l i  z W is ły  zw łoki  n ieznanego  
m ę ż cz y z n y  w  t r y k o ta c h  k ą p ie lo w ych .  
Lstnie je  p rzy p u sz cz e n ie ,  że s ą  to 
z w łok i  27- le tn iego  W ik to r a  K o w a la ,  
ro b o tn ika  (C h ło d n a  5 1 ) .  Zw łok i ,  do 
c zasu  ro z p o rz ą d z e n ia  przez rodzinę, 
p r z e b y w a j ą  w  łodzi n a  W isie p r z y  
k om is ,  rzecznym

Skutki nieostrożności z bronią. 
P r z y  ul.  O sz m ia ń sk ie j  3 ,  w  m ie s z k a ­
n iu M ich a ła  H o f m a n a ,  jeden z dom o­
wników , m a n ip u lu ją c  r e w o lw e re m ,  
w y s t rz e l i ł .  K u la ,  o d b iw sz y  się  od śc ia  
n y  t r a f i ł a  w  p r a w ą  ręk ę  5 6- le tn ia  żo 
ne H o fm a n a ,  J ó z e f ę ,  p o w o d ują c  o tar  
cie n a o k ó rk a  i stłuczenie  p r a w e j  ręk i .

Z  b ra k u  opieki.  6-letni S t e fa n  Sm o  
l iński ,  ( T a m k a  1 7 ) ,  p o z o s ta w io n y  bez 
dozoru, napił- się  k w a s u  karb olow ego .

Wypadek samochodowy. N a  ro g u  
ul. W ie rz b o w e j  i T r ę b a c k ie j ,  dosta! 
się pud sam ochód 46-letni  E d w a r d
G r a f f ,  robotnik ( M o s to w a  7 ) ,  dozna- nocny  z b iu ra  „D o z ó r  M ie n ia " ,  S ta i . i  
ją e  p o ra n ie n ia  k la t k i  p ie r s io w e j .  f .-Jaw P i ł k i ,  s p ło sz y ł  2-ch z łodzie jó  v, 

E p i l o g  g r y  „ w  3 k ? r t y “ .  N a  rogu k tó r z y  uciek li  z łupem . O  k r a d z ie ż y  
ul. W r o n  ci O g ro d o w e j ,  j z . i j k a  o- i zaw iado m ion o  po l ic ję  I l - g e  k om is .

S z c z e g ó l n i e  p o d k r e ś l o n o  p o t r z e b ę  k t ó r e  w  w y p a d k u  e p i d e m j i  m o g ą  
w ł a ś c i w g o  u l o k o w a n i a  c h o r y c h  b y c  n a t y c h m i a s t  u żyte*

C b o z y  w ę d r o w n e
absolwentów warszawskich szkół powszechnych

p r z e z  R a d ę  s z k o l n ą  m . s t o ł  Vi a r -  
s z a w y .  D w a  o b o z y  p r z e z n a c z o n e  
s ą  d l a  c h ł o p c ó w ,  d w a  d l a  d z i e w ­
c z ą t ,  k a ż d y  n a  2 0  o só b .  O b o z y  
p o z o s t a j ą  p o d  o p i e k ą  k i e r o w n i ­
k ó w  i s i ł y  p o m o c n i c z e j .  S ą  o n e  
z a o p a t r z o n e  w e  w s z e l k i  n i e z b ę d ­

n y  s p r z ę t  w  d r o d z e .

W ę d r ó w k a  k a ż d e g o  o b o z u  p o ­
t r w a  d w a  t y g o d n i e ,  p o d ł u g  u s t a ­
l o n e j  t r a s y .  J e d e n  u d a ł  s i ę  n a  
P o m o r z e ,  d r u g i  n a  W i l e ń s z c z y z -  
n ę  i  N o w o g r ó d c z y z n ę ,  t r z e c i  w 
P i e n i n y ,  c z w a r t y  n a  Ś l ą s k  C i e ­
s z y ń s k i .  W  m a r s z r u c i e  p r z e w i ­
d z i a n e  s ą  p r z e j a z d y  K o le j o w e ,  
k o ń m i  i m a r s z e  p i e s z e .  A b y  n ie  
o b c i ą ż a ć  m ł o d z i e ż y  n a d m i e r n y m  
w y s i ł k i e m  f i z y c z n y m ,  m a r s z e  n ie  
b ę d ą  p r z e k r a c z a ł y  1 0  k m  j e d n o ­

r a z o w o .
C e l e m  o b o z ó w  j e s t  o d p o w i e d ­

n i e  p r z y g o t o w a n i e  a b s o l w e n t ó w  
s z k ó l  p o w s z e c h n y c h  do  p r z y s z ł e j  
p r a c y  s p o ł e c z n e j  w  k o ł a c h  a b s o l ­
w e n t ó w  t y c h  s z k ó ł ,  k t ó r e  b ę d ą  o r  

g a n i z o w a n e  n a  j e s i e n i  p r z y  p o s z ­
c z e g ó l n y c h  s z k o ł a c h .

P o w r ó t  d o  W a r s z a w y  o b o z o w  
n a s t ą p i  8 l i p c a ,  p o c z e m ,  w  m i a r ę  
z g ł o s z e ń ,  p r o j e k t o w a n e  j e s t  u r u ­

c h o m i e n i e  d a l s z y c h  o b o z o m

szu stów  w c ią g n ę ła  do g r y  „ w  ! k a r  
t y ”  A d e lę  D ę b |,w”5ką ( M i ł i  6 1 ) .  D. 
p r z e g r a w s z y  o zł., *ak  się  te .n  p rz e ­
ję ła ,  że d o s ta ła  a ta k u  w ą t r o b y

U p a d e k  z ru sz to w a n ia .  P r z y  ul.  
S p o k o jn e j  1 3 ,  n a  te ren ie ,  gdzie  p ro ­
w adzone ł „  r o b o ty  p ^ z y  budowie 
sz k o ły  m ie js k ie j ,  sp ad ł z r u s z t o w a ­
nia ,  z w y so k o śc i  I -g o  p ię tra ,  m u ra rz ,  
30- letn i  Stanisław* Ł u c z a k  (W ło c h y )  
łam iąc- lew ą  nogę.

U g r y z i o n y  przez  ch orego  u m y s ło ­
wo. N a  r o g u  G ę s ie j  i N a le w e k ,  26-let 
ni J a k ó b  W e rk sz te in ,  t r y k o c ia r z  ( N o ­
w olip ie  4 3 ) ,  zo s ta ł  u g r y z io n y  przez 
ja !  leg o ś  m ęż czyznę ,  c h o re g o  u m y s ło ­
wo.

K r a d z ie z  „ n a  w ę d k ę ” . N o cy  w czo ­
r a j s z e j ,  z m a g a z y n u  P rzy b oró w  pod­
różnych i g a l a n t e r j i  s k ó r z a n e j ,  ( P o d ­
w a le  4 4 ) ,  przez o t w a r t y  lu fc ik  w  g ó r  
nem oknie, z louzieje,  t .  zw . „ w ę d k a ­
r z e ” , sk ra d l i  k i l k a  o broży ,  k a g a ń ­
ców  i to re b k ę  do śn iadań .  W a rto w n ik

P A R Y Ż ,  23 .  6. ( P A T ) .  N a  popu- 
łudn iow em  posied zen iu  I z b y  rz ą d  za- 
żąd za l  n a ty c h m ia s to w e g o  p r z y s t ą p i e ­
n ia  do d y s k u s j i  nad  o tw a rc ie m  k ra  
dylów-, p o z w a la ją c y c h  u t r z y m a ć  pod 
b ron ią  d o d atk o w e  k o n ty n g e n ty .  Wriio 
sek  rz ą d u  p rz e w id u je  m ian ow ic ie  
p r z y z n a n ie  m in is te r s tw u  w o jn y  do­
d a tk o w o  s u m y  298.C64 5,80. min. m a ­
r y n a rk i  2 1  m i l j . ,  min. lo tn ic tw a  
44 .170 .590  i min. k o lo n i j  3.799.000 f r .  
G d y k o m u n is ty c z n y  dep. C l ia m a u s  w y  
p o w ied z ia ł  s ię  p rz e c iw ,  b. d e p u to w a ­
ny k o m u n is t y c z n y  D o rio t ,  zarzu c ił  
mu, że nic  m a o d w a g i  p o ru s z y ć  na 
t ryb u n ie  I z b y  s łó w  s z e fa  rz ą d u  so­
w ieck iego ,  m ó w ią c yc h ,  iż F r a n c j a  
p o w in n a  podnieść  s w e  zbc-ojema do 
poziomu, o d p o w ia d a ją c e g o  w y m a g a ­

niom b e zp ieczeń stw a .  W niosek rządu 
zosta ł  p r z y ję ty .

R ząd  w y s t ą p i ł  n a stęp n ie  z w n io s ­
k iem  o n a ty c h m ia s to w e  p r z y s t ą p i e ­
nie do d y s k u s j i  nad p r z y z n a n ie m  r z ą ­
dowi d o d a tk o w y ch  k r e d y t ó w  w  k w o  
c ie  1 . 100  m il j .  fr .  Dep. Archarnbaud 
po d kreś l i ł ,  że n a d z w y c z a jn e  w y d a tk i  
n a  cele w o js k o w e  s ta ją  się  kon iecz­
ne n a s k u te k  zbro jeń  niem ieckich.

W o b e c  r o z b i e ż n o ś c i  z d a ń  m i ę ­
d z y  I z b ą  a  S e n a t e m ,  a b y  u m o ż l i ­
w i ć  s z y b k i e  z a k o ń c z e n i e  d e b a t y ,  
p r e m j e r  L a v a l  o ś w i a d c z y ł ,  że  r z ą d  
w y c o f u j e  p r o j e k t  u s t a w y  o n a d -  
z w j r e z a j n y c h  k r e d y t a c h  n a  c e le  
w j o s k o w e .  D y s k u s j a  n a d  t y m  p r o ­
j e k t e m  z o s t a ł a  w i ę c  p r z e r w a n a .

Za rzą d ze n ia  w a lu to w e
w Msilsku

G D A Ń S K ,  28. 0. P A T .  Niemiecka 

centrala d e w iz o w a  w  Berlinie posta­
nowiła, że m ak sym aln a  k w o ta ,  jak ą  
wolno zab ierać  o b y w a te lo m  R z e sz y  
przy  w y jeźd z ie  do G d a ń sk a ,  nie może 
p rz e k ra c z a ć  miesięcznic  18 0  mk. nie­
mieckich.

D o ty ch czas  o b y w a te le  R z e sz y  mie­
li praw o  w y w o z i ć  ze so b ą  na terenf 
W . Miasta 300  mk. w ciągu jednego  
m iesiąca.

G D A Ń S K ,  28. 6. P A T .  P re z e s  są 
du gd ańsk ieg o  przesiał gdańskim  no- 
tarjuszom  na piśmie polecenie, aby 
nie spo rz ądza l i ,  spowodu n ie d o t rz y ­

mania kHu/uli w a lu ty ,  —  protestów  
w eksli ,  p łatnych w  złotych polskich, 
jeśli  akceptanei  wyrazili  g o to w o ś ć  u- 
iszcztnia  sum y w ck s lo u  ej w  gu lde­
nach gdańskich.

P io r u n  u d s r r y ł
w oddział ćwiczących  

żołnierzy
B U K A R E S Z T ,  2 9 .  6 . ( P A T . ) .  

W  B u z e u  p o d c z a s  ć w i c z e ń  s t a c j o  
n u j ą c e g o  t a m  p u ł k u ,  1 t ó r y  z a s k o  
c z o n y  z o s t a ł  n a g ł ą  b u r z ą ,  p i o r u n  
u d e r z y ł  w  g r u p ę  ć w i c z ą c y c h  ż o ł ­
n i e r z y ,  z a b i j a j ą c  n a  m i e j s c u  s ł u ż  
b o w e g o  p o d o f i c e r a  o r a z  r a n i ą c  
c i ę ż k o  j e d n e g o  o f i c e r a .

J a k  w iadom o, polskie  banki w  Gdań 
sku, op iera jąc  się na postanow ie­
niach art. 194  u m o w y  w a rs z a w s k ie j ,  
o d m aw ia ły  p rz y jm o w a n ia  gu ld enów

k a .  1 1 . 5 7  S y g n a ł  czasu .  12 .0 3  „ W ie ś  
w ie lk o p o lsk a  t a ń c z y ”  —  fe l j .  1 2 .2 0  
Por .  m u z .  W yk .  O rk ie s t r a  S y m f  P .  
R .  ood d yr .  J ó z e f a  O zim iń skiegn  i 
M ie c z y s ła w  Sztygiie .  ( s k r z y p c e ) .  W  
prz e rw ie  u godz. 1 3  00— 1 3  20 T e a t r  
W y o b r a ż r i  — k o m e d ja  z roku 16 8 7 ,  
ni' t r a  P a r y  ki „ Z  ch łopa  k r ó l ”  (z 
W iln a ) .  1 1 .0 0  Muz. sal. ' p ł . 1  14 .5 7

i W ia d .  m eteoro l .  roln.  15 .00  „D a c h  
nad  g ło w a  —  to dużo, a le  je sz c z e  m e 
w s z y s t k o ”  pop. roln. 1 5 . 1 0  Muz.

I I p t . i .  1 5 .2 2  „ P r z e g l ą d  r y n k ó w  pro 
( duktów ruli-ych” . 1 5 .3 5  Pieśni  p o l­

sk ie  (p l.)  5 .45 „ P o  po w rocie  ze
s z k o ły  _ ro ln icz e j”  —  pogad . rolp.
1.6.00 Konc. sol is tów . W y k . :  M. W R  
k o m ir s k a  ( fo r t . )  i j  C za p lick i  
( ip ie w b  A k o m p .  p r o c L .  U rste in .  
16 .4 5  „ P i e r w s z y  p o lsk i  l i t e r a t  m a r y -  
rnsta ' —  szkic  l i te ra c k i  w v g ł osi dr.

T o l la k  (z P o w ia n i a ) .  lj.OO Konc. 
i.a n a sz ych  letpfśfc i u z d r o w is k "  —  

M a la  O rk ie s t r  P .  R. 1S .  J0 T r a n s ,  z 
obozu W o jsk .  P r o u p .  R .d jo t e c h n ic z -  
nego v R y n i  nad N a r w i ?  18 .1 ,5  L i l l y  
M a y e r l  —  w y k o n a w c a  w .a s n y r h  korr 
p o z y cy j .  ( ja z z  r o r te p ia n o w y)  (pt.) .  
18 .3 0  „ C a ł a  P o ls k a  ś p ie w a ” . 1 8  45 
„ D a w n e  i nowoczesne d y l iż a n se ”  —- 
reportaż .  19 .0 0  P r o g r a m  na dzień 

ast .  1 9 . 1 0  Konc. reki.  19 .2 5  T r io  
R y m o w i- z a .  19 .60 „ T r a m p y  p o lsk ie ”  
—  fe l j .  w y g i .  A .  J a n i a  -  P e łc z y ń s k i
20.00 „ J ó z e f  P i ł s u d s k i  j a k o  tw ó r c a  
s i ły  w o js k o w e j ”  —  odczyt .  20 . 10  
K onc. Ork. 8 y m f .  p .  R .  pod d y r .  N » -  
w r« tą .  20.45 „ W y b r a n e  m y ś l  J ó z e f a  
P i ł s u d s k ie g o ” . 20.50 Dzień , wiecz.
2 1 .0 0  R e c ita l  śp ie w a c z y  M. Sa le c k ie -  
g o  ( te n or/ .  P r z y  fo r t .  p r o f .  L  U r ­
stein. 2 1 .3 0  „ C n a t a  Ż e ro m sk ie g o ”  —  
T r a n s n  pr;  ®d m ik ro fo n e m  W. H u l e ­
wicz.  2 1 .4 5  U t w o r y  s k rz y p c o w e  w  
w y k .  W. N ie m c z y k a .  ( dU .  22.00

. . . . .  , - i i - i , .  S p ort .  22 .20  „ N a s z a  M a r y n a r k a  g r a ”
gdańskich przy w y k u p ie  weksli  p l a b | _ ,  ; r a n s n 1 . z GdyTli K o n a  2\ 00

Z m a r l i
Ś. p. J ó z e f  K o ro n o w icz ,  e m e r y t  

P K P ,  1 72, w  W a r sz a w ie ;  ś. p. L a u ­
r a  K o n o p n ic k a - P y t l iń s k a ,  a r t ,  dram .,  
w  Ż a rn o w c u ;  ś. t>. K a r o l  M a ta u sz e k ,  
J, 47 ,  w  W a r s z a w ie ;  ś. p. C z e s ła w  Z a ­
w is z a ,  inż. m ech an ik ,  w  W a r s z a w ie ;  
ś. p. D o ro ta  i  G ło g o w sk ic h  J a n ó w  
s k a ,  w d o w a ,  ' 69, w  W a r s z a w ie ;  ś.  p. 
S t a n i s ł a w a  z D o brow olsk ich  Ł y ż w iń -  
sk a ,  1. 34,  w- W a r s z a w ie ;  ś.  p. R om an 
P u t o w sk i ,  m is t r z  cechu s to la r z y ,  1. 
67, w  W sfrszaw ie ;  ś. p. J u s t y n  z 
W o jn a ro w s k ic h  N o s s a r z e w s k a ,  w d o ­
w ą) 1 78,  w  W a r s z a w i e ;  ś. p. R ó ż a  
z K o z e n h a o m ó w  Benzefowra, p ia n is t ­
k a ,  w  J ó z e fo w ie ,

nych  v; złotych. Obecnie gd a ń sk a  cen 

trala d e w iz o w a  idąc za  przykładem  
prezesa  i>ądu, zaw iad om iła  banki pol­
skie w  G d an sk u ,  że  nit będzie przy­
dzielać dew iz  na w y k u p  w e ks li ,  p łat­
nych w  w alucie  polskit j .

Pod ania  osób i firm, które posia­
d a ją c  w a lu tę  p o ls k ą  s ta r a ć  się  będą o 
pozwolenie na uiszczanie zo b o w ią­
zań w e k s lo w yc h  w  złotych polskich 
—  załatw iane  b ę d ą  indywidualnie.

J S e z s e n n o ś ć
w yn iszcza  organ izm

a  p o w s t a je  często  w s k u te k  zaburzę, 
u k ła d u  n e rw ow e g o .  R o ś l in n e  środki 
n a sen ne  n ie  w y w o ł uj./. s tę p ie n ia  i z a ­
niku  w r a ż l iw o śc i  n e rw ó w ,  uraz nie 
p o w o d u ją  pi z y z w y cz  i je n ia  Z io ła  M a ­
g is t ra  W olsk ie g o  „ P a s i v e r o s a “  z a ­
w i e r a j ą  z n a n ą  roś l inę  e g z o ty cz n ą ,  o 
w y b i tn y c h  w ła sn o śc ia c h  u s p a k a j a j ą ­
cych  P a s s i f l o r ę  ( K w i a t  M ęki  P a ń ­
s k ie j ) .  Ł a g o d z ą  one zab u rzen ia  s y ­
s te m u  n e rw o w e g o  (n erw icę  serca ,  
bóle  i z a w r o t y  g ło w y ,  uczucie  niepo­
k o ju ,  h i s te r ję )  i s p r o w a d z a ją  k r z e ­
p ią c y ,  n a tu r a ln y  sen. Z e  w zg lędu  na 
s w e  ła g o d n e  dz ia ła ln e  pozbaw ione  
sz k o d l iw y ch  w p ły w ó w  ubocznych, 
m o g ą  być s to so w a n e ,  bez o b a w y  
p r z y z w y c z a je n ia ,  p rz e z  w s z y s tk ic h ,  
bez ró ż n icy  w ie k u .  Z ie la  ze znak. 
ochr. „ P a s i v e r o s a ”  U  n a b y c ia  w 
a p te k a c h  i d r o g o r ja c a  (sk ładach  
a p te c z n y ch ) .  W y t w ó r n ia  M a g i s t e r  E .  
W o lsk i ,  W a r s z a w a ,  Z ło ta  14  m. 1 .

Z a w a r t o ś ć  pu d e lka  znacznie  z w ię k ­
szona  bez z m ia n y  ceny.

D r .Z .F a jn c y n 5L' T
W^eryczne, płciowe, skóry.
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Y R a d .  m eteor ,  d la  kom . lotn . 23 .05  
M u z y k a  lu do w a w  w y k  Ork. Su ch o ­
ck ieg o  o r a i  B e rn a r d  H in e k  —  p r z y ­
ś p ie w k i  (pł.) .

P o n ie d zia łe k , dn j  lipca
6.30 „ K ie d y  ranne.. .” . 6 .33  Uimna* 

styka .  Łi.50 M uz (pt.) .  W  przerw ie  o 
godz. 7 .20  Dzień. por. oraz P u g a d .  
SR! rt. turyst.  8.20 P ro g ra m  na dzień 
bież. 8.25  W fka^ .  prakr. 1 1 . 5 7  S y g n a ł  
czasu.  12 .0 3  W iad. meteorol.  12 .05  
Dzień, poiudn. 1 2 . 1 5  „K o n c .  dla na­
szych  letnisk i u z d ro w isk ’ w  w y k ,  
Ur.. kam. A. Herm ana z K ra k ó w .  
1 i.00 C h w ilka  dla kobiet 13 .05  Konc. 
w  w y k .  Ork, K am . Ad .  Herm ana (z 
w ra k o w a ) .  1 5 . 1 5  Przegl ,  gieid. 15 .25  
Y iod .  o eksporcie. l 3 . , iO °M clo d je  z 

f i lm ów dźwięk, (pl ). 15 .40  „ B a c z ­
ność emigranci,  paszpor*  nu sch o­
d a c h ' ! ! ”  z cyklu  „ N a  fali bezpie­
czeń stw a  pubk” . lo.OO Aud. dla dzie­
ci p, t. „ W  co się pędzicm y b aw il i” . 
16.15 Konc, w  w ykonan iu  B .  B rag iń -  
skie j,  R .  Lil jau (a u e ty )  i A, Szafran-  
ka t s k r z y p c e ) .  16 .50  G o dz .  ode. pro­
zy :  „ W ę d r ó w k a  Joa n n j  1— E w y  S :cl- 
btirg-Zarcinhiny.  i7 .00  Konc. w w y k .  
Ork. P  R  rym dyr.  r .  R yb ick iego .
17 .4 0  M. G linka :  '1 rio d-mull na klar­
net, fagot i fortepian. 18 .00 P o g a d .  B .  
W in a w e ra .  (teor. p r z y r . ). 1 8 . 1 3  „ C a ­
la Polska ś p ie w a  — „T u rm i  w  pieśni 
lu d o w e j ’ 18 .30 „Dzia ła lność  nauko­
w a  prof. Sz y m o n a  A s k e n a z e g o  .
18 .40 C h w ilka  społeczna. 18 .45  B a ­
letu! m Suita  G r e t r y Y g o  ( instrum. 1 .  
Mottl’a ) .  19 .05 P ro g ra m  na dzie i 
nast.  1 9 . 1 5  Kunc. reks. 19  30 Aud. żol 
nierska. (aud. miesz.  lek) .  19 .50  „ C o  
c z y t a ć ? ”  (książki o Łodzi)  —  szkic  
literacki. 20.00 „ S k r z y n k a  rolnicza” , 
2 0 . 10  „W iede ń  z a w sz e  ten sam  —  
W ieczur nielodyj wiedeńskich. W y k .  
M ała  Ork. P .  R. pod dyr.  Z . G órzyń-  
, kiego i G re ta  T-irnc . ’ ( śp ie w ) .  2 0 .4 ”  
D z ie r .  w iecz.  20 .55  „Obrazki  z ż y c ia  
d a w n e j  i w spó łczesne j  Polski  L  2 1 .0 0  
Konc. sym f.  w y k .  Ork. P .  R. pod 
dyr. U. F ite lberga  i A . B rachocki  
( fo rt .) .  22 ,00 Sporl 2 2 . 1 „  Konc M a­
łej Ork. P .  R. pod dyr. Z .  G órzyńsk ie  
go.  W przerwie  o godz. 23.00 W iad. 
meteor,  dla kom. lotn.
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2 0 0  o w i e c  s p ł o n ę ł o  ż y w c e m

Szatana nawałnica nad Pomorzem
Milion złotych strat w pow. tczewskim

T C Z E W ' ,  2 9 .6 .  W  c z a s i e  w i e l ­
k i c h  u p a ł ó w  ub. t y g o d n i a  n a d  
m i a s t e m  i c a ł y m  pow  i a t e m  t c z e w ­
s k i m  p r z e s z ł a  i n e n o t o w « u a  d o t ą d  
od d z i e s i ą t e k  l a t  k a t a s t i  o f a l n a  
b u r z a  g r a d o w a ,  p o ł ą c z o n a  z u l e w ­
n y m  d e s z c z e m  i g r z m o t a m i  P r o ­
w i z o r y c z n i e  o b l i c z o n e  s z k o d y ,  j a ­
k ie  s p o w o d o w a ł a  ś r o d o w a  b u r z a ,  
w y n o s z ą  b l i s k o  m i l j o n  z ł

O g o d z ,  1 8 . 3 0  g r o m  u d e r z y ł  w  
o l b r z y m i ą  o w c z a r n i ę  m a j ą t k u  
z i e m s k i e g o  N o w y  D w ó r  p o d  P e l ­
p l i n e m  k t ó r a  m o m e n t a l n i e  c a l a  
s t a n ę ł a  w  p ł o m i e n i a c h ,  t a k  iż  
s ł u ż b a  f o l w a r c z n a  p o m i m o  n a d ­
l u d z k i c h  w y s i ł k ó w  n i e  b y ł a  w  s t a ­
n i e  r a t o w m ć  z n a j d u j ą c y c h  s i ę  w  
o w c z a r n i  o w i e c ,  k t ó r e  w  l i c z b i e  
3 0 0  s z t u k  ż y w c e m  s p ł o n ę ł y  w r a z  
z m a s y w n y m  b u d y n k i e m  o w c z a r ­
n i  o r a z  w i e l k ą  s t o d o ł ą ,  w  k t ó r e j  
m i e ś c i ł y  s i ę  m a s z y n y  i n a r z ę d z i a  
r o l n i c z e .  S z k o d y  w y n o s z ą  p r z e ­
s z ł o  1 5 0 . 0 0 0  z ł o t y c h .

AV Z a j ą e z k o w i e  t c z e w s k i m  w  
p r o m i e n i u  2  k m .  g r a d  w i e l k o ś c i  
k u r z e g o  j a j a  d o s z c z ę t n i e  z n i s z ­
c z y ł  p o l a  z b o ż o w e .  T e n  s a m  l o s  
s p o t k a ł  r o l n i k ó w  o k o l i c z n y c h  w s i .  
J a k  w i e l k a  b y ł a  s i ł a  g r a d o b i c i a  
ś w i a d c z y  f a k t  z u p e ł n e g o  r o z b i c i a  
p r z e z  p o c i s k i  g r a d o w e  w  g m a ­
c h a c h  k o l e j o w y c h  n a  t e r e n i e  
d w o r c a  t o w a r o w e g o  p r z e t o k o w e g o  
1 8 5  s z y b  g r u b o ś c i  5  m m . ,  z  k t ó ­

r y c h  w i ę k s z a  cyześć p o k r y t a  b y ł a  
d r u u a n ą  s i a t k ą .  G r a d  z n i s z c z y ł  
r ó w n i e ż  d o s z c z ę t n i e  t r a n s p o r t o ­
w a n e  p o c i ą g i e m  z G d a ń s k a  c z t e ­
r y  c e n n e  ło d z ie  w y ś c i g o w 7e o r a z  
p o d z i u r a w i ł  d a c h y  k i l k u  d o m ó w 7 
w  S u c h o s t r z y g a c h

S z e r e g o w i e c  2  b a t a l j o u u  s t r z e l ­
c ó w ,  s t a c j o n o w a n y c h  w  T c z e w i e ,  
2 2 - l e t n i  J a n  S i k o r s k i ,  p e ł n i ą c  w  
p e l n e m  u z b r o j e n i u  s ł u ż b ę  w a r ­
t o w n i c z ą  p r z e d  k o s z a r a m i ,  r a ż o n y  
z o s t a ł  p i o r u n e m .  K t ó r y  p r z e ś l i z  
n ą ł  s i ę  p r z e z  k a r a b i n  z n a j e ż o ­
n y m  b a g n e t e m .  Ż o ł n i e r z  d o z n a ł  
n a  s z c z ę ś c i e  t y l k o  l e k k i e g o  p o r a ­
ż e n i a . «

P a s ą c e  s i ę  n a  ł ą k a c h  k r o w y  
r o l n i k a  R o b e r t a  T a r n o s z c z o w a ,  
m i e s z k a ń c a  w s i  K u c h n i a  o r a z  
r o l n i k a  J ó z e f a  L i p i ń s k i e g o  z  G r o ­
n o w a  —  z a b i t e  z o s t a ł y  n a  m i e j ­
s c u  u d e r z e n i e m  p i o r u n ó w

G D Y N I A ,  29 .6 .  W  c z w a r t e k  w  
g o d z i n a c h  p o p o ł u d n i o w y c h  p r z e ­
s z ł a  n a d  w y b r z e ż e m  g w a ł t o w n a  
b u r z a  z p i o r u n a m i ,  k t ó r e  w y r z ą ­
d z i ł y  p o w a ż n e  s z k o d y .  M .  in .  p i o ­
r u n  u d e r z y ł  w  g łó w m y  k a b e l ,  d o ­
p r o w a d z a j ą c y  p r ą d  z e l e k t r o w n i  
w  G i ó d k a  d o  p o r t a  g d y ń s k i e g o .  
W s k u t e k  u s z k o d z e n i a  p r z e w o d n i ­
k ó w ,  p r a c a  w  p o r c i e  u s t a l a  n a  6 
g o d z i n ,  g d y ż  d ź w i g i  b y ł y  u n i e r u ­
c h o m io n e .

W  W e j h e r o w i e  p i o r u n  u d e r z y ł  
w  w i e ż ę  k o ś c i o ł a  p o k l a s z t o r n e g o  
i z g i ą ł  k r z y ż  s z c z y t o w y  o r a z  ze-  
l w a ł  k i l k a  d a c h ó w rek .  p o n a d t o  
s t r z a s k a ł  d r z e w o ,  r o s n ą c e  n a  
c m e n t a r z u  k o ś c i e l n y m .  W  C h y l o -  
n j i  z o s t a ł y  p o r a ż o n e  p i o r u n e m  
d w i e  k o b i e t y .

ABC SPORTOWE

Wyścig kolarski prowadza

N a p ie ra ła , K ie łb a s a , Olecki
"W pią iek  rano w y ru sz y ło  ze S taro­

gardu  do G d y n i  34 za w o d n ik ó w ,  bio­
rących  udział w  w j  ścigu do M orza 
Po lsk iego .  Z  1 0  zaw od ników , którzy 
odpadli  w  poprzednich  e ta p a c h .  -?za- 
czyk  (em igrant  belgi jski)  kontynuuje  
bieg poza konkursem . Niezwłocznie  
po starcie  tem po biegu w y n o s i  ponad 
45 km. na godzinę.

*0 robotników zemdlało
w czasie strajku

L O D Ź ,  2 9 .  6. —  O d t y g o d n i a  
b l i s k o  t r w a  w  Ł o d z i  s t r a j k  p r z y  
b u d o w 7ie  d r o g i  Ł ó d ź  —  T u s z y n .  
J a k  d o n o s i l i ś m y ,  g d y  r o D o t n i c y  
z a ż ą d a l i  p o d w y ż k i  p ł a c y ,  f i r m a  
p r o w a d z ą c a  r o b o t y  z a o f i a r o w a ł a  
t y l k o  d o s t a r c z a n i e  r o b o t n i k o m

p r z e g o t o w a n e j  w o d y  do p i c i a .  W o  
b e c  t e g o  r o b o t n i c y  x’o z p o c z ę l i  
3 t r a j k ,  m e  o p u s z c z a j ą c  m i e j s c a  
p r a c y  W s k u t e k  o s t a t n i c h  s z a l o ­
n y c h  u p a ł ó w  4 0 - t u  r o b o t n i k ó w  
s p o ś r ó d  s t r a j k u j ą c y c h  z e m d l a ł o  
S p r a w ą  s t r a j k u  z a j ę ł y  s i ę  w ł a d z e  
a d m i n i s t r a c y j n e .

P o  starc ie  zaczą! padać  drobny 
deszcz. Stan  s z o s y  dobry ,  jed nak  nie­
co g ó rz ys ty .  N a tym  terenie p rz e w a ­
gę  m a N ap iera tav za mm w  czołow ej 
grupie  ja d ą  Lipiński,  K ie łbasa i Olec­
ki; g rup a  ta ma p rz e w a g ę  5-cio  m - 
nutow ą nad d ru g ą  grupą,  w  której ja 
dą  T a rg o ń s k i ,  Zieliński i Starzyński  
oraz 10  minut nad grup ą  prow ad zo ną  
przez Józ e fa  Kapiaita.

Z a  W ejh erow em  na 1 8  km. przed 
G d y n ią  N apiera ła  przebija  gum ę a 
na czoło w y s u w a j ą  się  trzej zaw od ni­
cy  w a rs z a w s c y ^  K iełbasa,  Lipiński i 
Olecki. Przed G d yn ią  na as fa lto w e j  
drodze tem po biegu w z ra sta  praw ie  
do 5 0  km na godz na metę p ie rw szy

w p a d a  Olecki ( Iskra)  który przeb y ł  
etap S tarog a rd  —  G d y n ia  w  czas it  
5 : 0 1 : 5 1 , 8 ,  2 )  Kie łbasa  5 : 0 1 : 5 2 ,  3 )  L i ­
piński . 5 : 0 1 : 5 2 , 2 ;  4) Napierali .
5 :0 2 :3 4 ;  5 )  T a rg o ń sk i  5 :0 9 :2 6 ;  6)  Zif 
liński 5 :0 9 :2 6 ,2 ;  7 )  Starzyński
5 : 1 5 : 4 1 , 8 ;  9) B ob er  5 : 1 6 : 4 2 , 4 ;  10)  ig  
naciak 5 :k > :4 2 ,6 .

W  ogólnej k lasyf ikac ji  prowadzi  w 
dalszym  c iągu  K ie łbasa  w  ogólnym  
czasie  1 7 : 1 9 : 1 9 , 4 ,  2 )  Napierała
17 .2 0 :0 1 ,4 ,  3 )  Lipiński 1 7 : 2 4 : i6,8, 4 1  
K ap iak  Jó z e f  1736 :4 4 ,  5 )  B obęr
17 :4 9 :4 0 ,2 .

K ap iak  J o z e f  został zepchnięty na 
czw arte  miejsce dzięki koalicji :  Napie 
rala  —  K ie łbasa  —  Olecki

G d yn ia ,  K a t o w i c e ,  K r a k ó w ,  L w ó w ,  P o zn ań ,  W iln o  odd alone  »ą od 
s to l i c y  Z A L E D W I E  O 2  G O D Z I N Y  L O T U '

Burze huraganowe i pożary
Klęski żywiołowe niszczą Kresy Wschodnie

S Ł O N I M ,  2 3 .6 .  P A T .  Z  W o l k o -  
w y s k a  d o n o s z ą ,  że  w  d n i u  2 7  b .  m . 
o g o d z .  1 8 - e j  p r z e s z ł a  n a d  m i a ­
s t e m  W o ł k o w j s k i e m  i o k o l i c ą  s i l ­
n a  w i c h u r a ,  k t ó r a  p o z r y w a ł a  s z y i  
d y  i p o ł a m a ł a  d r z e w a .  W  K r z e ­
m i e n i c y  p o d c z a s  b u r z y  od u d e ­
r z e n i a  p i o r u n a  s p ł o n ę ł o  8 z a t fu d o  
w a ń ,  w  t e j  l i c z b i e  b u d y n e k  p o c z ­
t o w y .

G R O D N O ,  28 .  6 P A T  W  d n iu  
27 .  b .  n n  p r z e s z ł a  n a d  G r o d n e m  i 
o k o l i c a  w  g o d z i n a c h  p o p o ł u d n i o ­
w y c h  h m . i g _ n o w a  b u r z a .  S i l n y  
W: g h e r  u s z k o d z i ł  w i e l e  g m a c h ó w  
w  m i e ś c i e  o r a z  z n i s z c z y ł  p a r k  
m i e j s k i ,  g d z i e  i e g ł y  p o k o t e m  ol- 
b r z .y ą u c ,  p r z e s z ł o  s t u l e t n i e  l i p y  i 

k l o n y .
B u r z a  z a t r z y m a ł a  r ó w n i e ż  p o ­

c i ą g  o s o b o w y ,  z d ą ż a j ą c y  z W a r ­
s z a w y  d o  W i l n a ,  m i ę d z y  s t a c j a m i  
G r o d n e m  a  P o r z e c z e m .  M i a n o w a ­
nie .  w i c h e r  p o w a l i ł  s o s n y  i p r z e ­
g ro d y  t e l e g r a f i c z n e  n a  s z y n y ,  jo d -

Założył pułapkę na złodziei*
i sam padł je] ofiarą

n a k  s ł u ż b a  k o l e j o w a  s z y b k o  u su -  
l ę ł a  p r z e s z k o d y  i p o c i ą g  n a d r o b i ł  
o p ó ź n i e n i e ,  p r z y b y w a j ą c  do  W i l -  *^u > J r u g i  z a "  do  o r z w i .  W  t e n

S O S N O W I E C ,  2 9 .  6. F r a n c i ­
s z e k  F r a n k i e w i c z  m i a ł  w  k o m ó r ­
ce  w a r s z t a t  s t o l a r s k i ,  a o  k t ó r e g o  
z a k r a d a ł  m u  s i ę  od c z a s u  do  c z a ­
s u  j a k i ś  z ł o d z i e j .  C h c ą c  z a b e z p i e  

c z y ć  s i ę  n a  p r z y s z ł o ś ć  o d  w i z y t  
z ł o d z i e j s k i c h  i d o r a ź n i e  u k a r a ć  
z ł o d z i e j a ,  F r a n k i e w i c z  w p u d l  n a  
n i e z w y k ł y  p o m y s ł .

O to  u m o c o w a ł  w  k o m ó r c e  w  
i m a d l e  o b c i ę t y  k r ó t k i  k a r a b i n  
w i o s k i ,  k t ó r y  p r z e d t e m  z a ł a d o ­
w a ł ,  n a s t ę p n i e  p r z y w i ą z a ł  j e d e n  
k o n i e c  d ł u g i e g o  s z n u r k a  do  s p u -

n a  w7 p r z e p i s a n y m  c z a s i e .
B I A Ł Y S T O K ,  28 .6 .  P A T .  W  do 

m u  M i c h a l i n y  P o ł u b e k  w c  w7s i  
K r z e m i e n i c a ,  p o w .  w o ł k o w y s k i e -  
g o .  w s k u t e k  w a d l i w e j  b u d o w 7y  k o ­
m i n a  p o w s t a ł  p o ż a r .  W s k u t e k  
w i a t r u  o g i e ń  p r z e n i ó s ł  s i ę  n a  s ą ­
s i e d n i e  b u d y n k i .  S p ł o n ę ł o  5  d o ­
mów- m i e s z k a l n y c h  i 7  b u d y n k ó w  
g o s p o d a r s k i c h .  S p a l i ł a  s i ę  r ó w -  
•p ież  a g e n c j a  p o c z t o w a  w r a z  z 
r ^ i t r a l ą  t e l e f o n i c z n a  i a k t a m i .  
J . r a t y  w v n o s z ą  o k o ło  2 1  t y s .  z ło ­
t y c h .

Burz? m c Kielcami
K I E L C E ,  3 8 .6 .  P A T .  D z i ś  p r z e ­

s z ł a  n a d  K i e l c a m i  n i e z w y k l e  u- 
l e w n a  b u r z a  z p i o r u n a m i .  N i ż e j  
p o ło ż o n e  d z i e l n i c e  m i a s t a  z o s t a ł y  
n a r a ż o n e  n a  s z k o d y  p r z e z  z a l a n i e  
p i w n i c  i s u t e r y n .

s p o s ó b  w r a z i e  o t w i e r a n i a  d r z w i  
k o m ó r k i  n a s t ą p i ł b y  s t r z a ł ,  a  k u l a  
m i a ł a  u g o d z i ć  z ł o d z i e j a .

L o s  z d a r z y ł ,  że  o f i a r ą  p r e c y ­
z y j n e j  p u ł a p k i  n i e  p a d ł  z ł o d z ie j ,  
l e c z  s a m  j e j  t w ó r c a .  M i a n o w i c i e  
F r a n k i e w i c z  u d a j ą c  s i ę  do  k o ­
m ó r k i ,  z a p o m n i a ł  o  z n a j d u j ą c e j

Sensacje na turnieju
w Wircthiedome

L O N D Y N ,  28. 6. ( P A T ) .  W  p ią tek  
Ję d r z e j o w s k a  w y g r a ł a  w  p ierw sze j  
rundzie  g r y  po d w ó jn e j  pań wrraz z 
A n g ie lk ą  No^l.  P o k o n a ły  one bez tru 
du p a rę  a n g ie l s k ą  S t ra w  son —  Cun- 
n in g sh a m  0 : 1 ,  6 :3.  Z w y c ię s tw o  to 
b yło  z a s łu g ą  Ję d r z e jo w s k i e j  Noe] bo­
w iem  b y ł a  przez  ę ą ly  cz a s  bezsilna .

W  d a lszych  r o z g r y w k a c h  g r y  po-
s i e  p u ł a p c e  i b e z  z a c h o w ra n i a
w s z e l k i e j  o s t r o ż n o ś c i  o tw 7o r z y l  , , - » v "  f *  y “ .

% . , ... , , , j td y n c z e i  pan szanse Jedzejowskte j
d rzw u.  W  t e j z e  c h w a l ) ,  w s k u t ę ;  , ,  ■ . . .  '. .J ’ wzrosłv .  NanrrnKmoiS7.ii le i rn-zeer; -
o p u s z c z e n i a  p r z e z  s z a r p n i ę c i e  
s z n u r k i e m  k u r k a  s p u s t o w e g o ,  n a  
s t ą p i ł  s t r z a ł ,  a  k u l a  p r z e s z ł a  n a  
w y l o t  D r z u c h  F r a n k i e w i c z a ,  c i ę ż ­
k o  g o  r a n i ą c .

N a  h u k  w y s t r z a ł u  z b i e g l i  s i ;  
s ą s i e d z i .  L e k a r z  u d z i e l i w s z y  
p i e r w s z e j  p o m o c y  p r z e w i ó z ł  r a n ­
n e g o  do s z p i t a l a  ś w .  B a r b a r y  w  

D ą b r o w i e .  S t a n  ż y c i a  F r a n k i e w i ­
c z a  j e s t  p r a w i e  b e z n a d z i e j n y .

w z ro s ły .  N a j g r o ź n i e j s z a  j e j  przeciw­
n ic z k a  b ow iem  r o z s ta w io n a  w j e j  g r u  
pie  A n g i e l k a  S c n v e n  z o s ta ła  n ie sp o ­

dz iew anie  p o k o n a n a  przez  A n g ie lk ą  
W h it t in g s ta l l  6 :3 ,  6 :2.  P o lk a  z a te m  
w  ra z ie  po k o nan ia  A n g ie lk i  F o r d  co 
za p e w n e  nie będzie  tru dn e ,  ro z e g ra  
m ecz z W h it t in g s t a l l  i w  ra z ie  p oko­
n a n ia  j e j  z a k w a l i f ik u j e  się  do ćw ierć  
f ina łu .

D r u g ą  w ie lk ą  n iesp o d z ia n k ą  p ią t ­
k o w y c h  zaw o d ó w  w W im bledonie  by­
ła  p o r a ż k a  ro z sta w io n e g o  g r a c z a  f r a n  
' i isk iego  B o u s s u s ‘ a  z m łod z iutk im  A -  
m e r y k a n in e m  B u d g e ,  k tó r y  pokonał 
F r a n c u z a  6 : 3 ,  6 :2 ,  3 :6 ,  6:0.

Zamiast lekarstw
K a w a łk i d rze w a  i K a m i e n i e

Niwelacja brzegów zatok! Puckiej
G D Y N I A ,  29 .  6. -

b r z e g ó w  z a t o k i  P u c k i e j ,  n a  o d ­
c i n k u  p a r k u  n a d m o r s k i e g o ,  r o z ­
p o c z ę t o  p r a c e  n i w e l a c y j n e .  P r a ­
c e  t e  z o s t a ł y  z o r g a n i z o w a n e  w  
c i e k a w y  s p o s ó b ,  j e s t  to  b o w ie m  
z a j ę c i e  b e z p ł a t n e  i b i o r ą  w  n i e m  
u d z i a ł  w7s z y s c y  o b y w a t e l e ,  b e z

różnicy*  s t a n u  i p ł c i .  K a ż d e m u ,  
k to  p r z y c z y n i  s i ę  do  u p o r z ą d k o ­
w a n i a  b r z e g u ,  p r z y s ł u g u j e  p r a ­
w o  w p i s a n i a  s i ę  do s p e c j a l n e j  
k s i ę g i  p a m i ą t k o w e j ,  k t ó r a  b e d z ie  
p r z e c h o w y w a n a  w  a r c h i w a c h  
m i e j s k i c h .

S O S N O W I E C ,  29 .  6.  —  N a  te ­
r e n i e  Z a g ł ę b i a  z j a w i ł  s i ę  n i e d a w ­
n o  p e w i e n  a g e n t  h a n d l o w y ,  k t ó r y  
z a c z ą ł  o d w i e d z a ć  l e k a r z y .  A g e n t ,  
u b r a n y  w  o r y g i n a l n y  c y l i n d e r  i 
b i a ł e  r ę k a w i c z k i ,  z g ł a s z a ł  s i ę  cło 
l e k a r z a  w  p o r z e ,  k i e d y  n ie  b y io  
p r z y j ę ć .  P r z e d s t a w i a ł  s i ę  j a k o  
r e p r e z e n t a n t  z a g r a n i c z n e j  f i r m y  

f a r m a c e u t y c z n e j  i w y j a ś n i a ł  t y m  
o s o b o m ,  k t ó r e  go  p r z y j ę ł y 7, źe  
pi z y n i ó s l  z a m o w i o n o  l e k a r s t w o ,  
z a  k t ó r e  o t r z y m a ł  j u ż  c z ę ś ć  n a l e ż  
i lo ś c i .  P o n ie w - a ż  m u s i  n a g l e  w y -  

' j o c l i a ć ,  p r o s i  o  w - p ła c e n ie  p o z o ­
s t a ł e j  s u m y .

N i e  p o d e j i z e w a j ą e  p o d s t ę p u ,  
d o m o w n i c y  w p ł a c a l i  o s z u s t o w i

l e k a r s t w a m i .  O s z u s t ,  o t r z y m a w ­
s z y  p i e n i ą d z e ,  s z y b k o  z n i k a ł  z 
m i a s t a ,  a z e fcy  g d z  - i n d z i e j  p o w a ó  
t syć  t ę  s a m ą  m a n i p u l a c j ę  

W  p u d e l k a c h ,  m a j ą c y c h  z a w i o -  
r a ć  r z e k o m e  l e k a r s t w a ,  wt rze .cz y-  
w i s t o s c i  z n a j d o w a ł y  s i ę  k a w a ł k i  
d r z e w a  ze  s t a r y c h  p ł o t ó w ,  ń l b o  
k a m i e n i e .  G d y  w  Z a g ł ę b i u  z a c z ę ­
to ś l e d z i e  o s z u s t a ,  p r z e n i ó s ł  s i ę  
o n  do C z ę s t o c h o w y ,  t u  j e d n a k  p o  
w - in ę ła  m u  s i ę  n o g a  i z o s t a ł  a r e ­
s z t o w a n y .  O s z u s t e m  b y ł  2 4 - l e t n i  
Z y g f r y d  Z y s m a n ,  p o s z u k i w a n y  
l i s t a m i  g o ń c z e m i ,  i p r z e z  p o l i c j ę  
p o l s k ą  i  p rz t  z p o l i c j ę  s z e r e g u  i n ­
n y c h  p a ń s t w ,  g d z i e  od p a r u  l a t  
u t r z y m y w a ł  s i ę  ze  s w e g o  s p r y t -

Entuzjastyczne przyjęcie kard. Hlonda
jako legata papieskiego vu Luoianie

L L B L A N A ,  28. 0. ( P A T ) .  P r z y ję ­
cie ks. k a rd y n a ła  Hlonda ja k o  spec jał 
nego  leg a ta  papiesk iego  w  Ju g o -  
s ia w j i ,  było  od gran icy  ju g o słow ia ń ­
skiej aż  do L u b ia n y  n a d z w y c z a j  uro­
czyste .  K s ,  K a rd yn a ła  Hlonda już w  
G ra c u  przywital i  specjai i , .  delegaci 
g łó w n e g o  komitetu kongresu . P ierw - 

-sze  uroczyste  powitanie  miało miej­
sce na g ia n ic y  w  A lanoorze  gdzie o- 
c zek iw a ły  dosto jnego  gośc ia  wielkie 

m asy  ludności m ie jsco w e j ,  przedsta­
wicie le w ładz ,  konsul genera lny  R .  P . 

z Z a g rz e b ia  p. S.  h ia lc r  Albcrti.
Z a r o w n o  d w o rz e c  w  Mariborze,  jak

Przemysł 
wydawniczy i księgarstwo 
na Targach W schodnich

L w o w s k i  przem ysł w y d a w n ic z y  i 
k s ię g a rs tw o  sorty m en to w e  wystąp iły  
z in ic ja ty w ą  zorgan izow an ia  na tego­
rocznych T a r g a c h  W schodnich _
(31.V11I. —  15.IX. 1535) spec ja lnego  j p i te k o n a n y ,  że k o n g r e s  będzie  m ia ł
działu p o św ięco n eg o  zad em o nstro w a  : w e w n e trz n e  powodzenie ,  j a k i e  m ia
mu dorobku lw o w s k ie g o  przem ysłu  ' j . r s ; k le  ^Tfi łr ie  k ato lick ie  zobra-
w y d a w m c z e g o  oraz propagandz ie  . . .  .
książki polskiej.  K s ięgarnie  sortymer. m a > ze z jednoczy  w s z y s tk ie  dusze w  
towe po dję ły  się zad am a pokazu w / o  pra g n ie n iu  je d y n ie  dobra  i że w y k a -  
rowy ch bibliotek dla użytku najszer- £e, k a to l ic y z m  j e s t  j e d y n ą  r e l i g j ą

p e w n e  s u m y  i o d b i e r a l i  p a c z k ę  z neero o sz u s tw -a .
ł

Setki bezrobotnych Polaków
wiacają z Francji do ojczyzny

w ażniejsze  

Al.

W niedzielę na Oskach
W  niedzielę, dn. 3 0  b. m. rozegra- Ruch, W aln y  Z jazd  Po lsk iego  Zwiąż*

' ku N arciarsk iego ,  p rz y s ię g a  olimpij­
skiej dru żyn y  narciarskiej i jubileusz 
Sokola .  W e  L w o w e  m istrzostw a lek­
koatle tyczne Polski  G łuchoniem ych  i 
m istrzostw a strzeleckie  okręgu. W L o  
dzi turniej te n iso w y  ju n jo rów  W  P o z  
naniu m iędz yn a ro do w e  m istrzostwa tc 
nisow e Poznania.  W  B y d g o s z c z y  tur­
niej te n iso w y  k lubów  niemieckich w  
Polsl'8.  W  K atow icach  mistrzostw i 
1 ’ olśki w k o sz y k ó w c e  męskiej i ju bi-  
leuszow-e z a w o d y  IFC . W  Wilnie mecz 
r e w a n ż o w y  pom iędzy  b u d ć Jo k  iBu>- 
dapeszt)  a  \V K S Ś m ig ły .  W- G d yn i  
s tart do 4-g o  etapu w y ś c ig u  koiarskie 
go (Jo m orza g p L k i e g a  na tr--isi(;_Gd' 
ma —  S ta ro g a rd  ( 1 6 2  km .) .

W e  w szy stk ich  w ięk szych  -iniastae 
Polski św ię to  sportu robotn iczego  t  
okazji  10-lec;a Z w iązk u  R obotn iczych  
S to w a rz y s z e ń  S p o r t o w y c h  

Z a g ia n ic ą :  ,
W W im bledon dalszy c iąg  w ie lk i*  

go  turnieju ten isow eg o  o nieoficjalne 
m istrzostwo świata .

ne zostaną następujące 
imprezy s p o r t o w y

N IE D Z IE L A  DN IA 30 B
W a r s z a w a :
Na stadjonie W ojska  Polsk iego o g. 

17 .4 5  mecz l igow y  Leg ja  —  Śląsk.
W  ośrodku W F .  o  g. 19-ej imstrzo 

stwa Polski w  szabli. W  oficerskim 
Incht -  Klubto o g. 10 -ej siart do re­
ga t żeglarskich i s lizgaczy na trasie 
\\ arszawa —  iModlin.

Na W iś le  o g. 14-ej wioślarski* mi­
strzostwa W arszaw y .  N a  kortach Le

tji pokazow-e za ./ody ping - pongo- 
-■e z udziałem Hrlicha. Na boisku 

? k r v  świętu  spuctu 
kazji  JO-ir ia Zw iązku R botniczycn 
Stowarzyszeń Sportowych ,  W  progr# 
r.iie turniej piłkarski, szereg  imprez 
lekkoatletycznych, biegi naprzelaj i 
t. d.

N a prowincji :
W  Ciechocinku zakończenie mi­

strzostw pływackich W arszawy.  W  
Krakowie mecz l igow y  Garbarnia —

Z a K o ń c z a it ie  z ja z d u

D zie n n ik a rzy  sportowych w Wilnie

i wszystkie dworce  kzd luż  trasy po­

ciągu udekorowane były chorągiew­
kami o barwach papieskich i jugosło­
wiańskich. jak również kwiatami. 

Dzia twa i ludność m iejscowa witały 
Księdza Legata pełną serdeczności 
manifestacją.

Najbardziej serdeczne j uroczysto 
powitanie na cześć kardynała Hlonda 

miało miejsce w  Ltiblanjc, gdzie stu­
tysięczna rzesza publiczności z g o to ­
wała w y ją tkowo  imponującą manife­
stację.

W  kilku serdecznych słowach ks 

kardynał Hlond podziękow.. ' :u języr 
ku słoweńskim za przyjęcie.

Ks. kard. H lond p rzy ją ł  w  pociągu 
przedstawicieli  p rasy , k tórym  oświad 
czy ł :

„Jestem uardzo zadowolony, że Je­

go św iątob liwość  O jc iec Św ię ty  m ia ­
nował mnie specja lnym  lega tem  na 
kongres  w  Jugos ław ji  do braci tak 

■Tliłycli w szystk im  Polakom. Jestem

L I L L E ,  2 8 .  6. ( P A T . ) .  —  D z i ś  
o d j e c h a ł  do  P o l s k i  d r u g i  s p e c j a l ­
n y  t r a n s p o r t  r e p a t r j a n t ó w ,  z ł o ż o ­
n y  z 7 5 8  o s ó b  z L i l l e ,  D o u a i  r V a -  
l e n e i e n n e s .  P o z a t e m  n a  k o s z t  k o m  
p a n j i  w ę g l o w y c h  o d e s ł a n o  g r u p ę  
g ó r n i k ó w ,  z ł o ż o n ą  z o k o ł o  2 0 0  
o s ó b .  O d j a z d  o d b y ł  s i ę  s p o k o j n i e .  
R e p a t r j a n c i  d z i ę k o w a l i  o b e c i i j m  
n a  d w o r c u  p r z e d s t a w i c i e l o m  k o n ­
s u l a t u  z a  o p i e k ę  i p o m o c  n i e s i o n ą  
d o  o s t a t n i e j  c h w i i i .  N a s t ę p n y 7 
t r a n s p o r t ,  o r g a n i z o w a n y  p r z e z  
w ł a d z e  f r a n c u s k i e ,  z a p o w i e d z i a ­
n y  j e s t  n a  5  l i p c a .

P A R )  Ż , 2 9 .  6 ( P A T ) .  —  D r u ­
g i  p o c i ą g  r e p a t r j a c y j n y  P o l a k o w  
z o k o l i c  P a r y ż a  o d j e d z i e  w  d n i u  3 
l i p c a .  P i e r w s z y  p o c i ą g  r e p a i r j a -  
c y j n y ,  k t ó r y  o d s z e d ł  z P a r y ż a  w  
d n i u  2 6  c z e r w c a ,  p r z e w i ó z ł  o k o iu  
7 0 0  r o b o t n i k ó w  p o l s k i c h .

P A R Y ź ,  2 9 .  6. —  A m b a s a d o r  
P o l s k i ,  C h ł a p o w s k i  o d b y ł  k o n f e ­

r e n c j ę  z p r e m  j e r e m  L a v a l c m .  
P r z e d m i o t e m  r o z m o w y  b y ł o  o b e c ­

n e  p o ł o ż e n i e  e m i g r a c j i  p o l s k i e j  

w e  F r a n c j i .

szych  w a r s tw  spo łeczeństw a .  W ob ec  
z je dnej s trony obecn ego  zastoju  w  
zbycie  książki,  a  z drugiej strony 
Istnie jącego dużego  zainteresow ania  
dla o rganizac ji  biDliotgk publicznych, 
dział w z o ro w y ch  bibliotek może mieć 
p ierwszorzędne znaczenc dla zainte­
re so w a n i*  spo łeczeństw a polskienń 
w y d a w n ic tw a m i .

miłości i zgody. Z tą myślą przyjeż­
dżam między was i do was i życzę 
ctdtj ludności jugosłowiańskiej naj- 
w ;'.i szych korzyści od kongresu eu- 
euaiystycznego w Lublanie. Proszę 
wyrazić całej Jugosławji moje przy- 
jacieLkir po ,drowienia‘L

tm m

D o

P . T .  P re n u m e ra to ró w
O d  1 - g o  l i p c a  b. r .  k a s u j e m y  k a t e g o r j ę  p j -e n u m e r a t y  w  c e  

n i e  Z ł .  2 .9 0  z  d o ł ą c z a n i e m  d o d a t k u  l i t e r a c k i e g o  „ P r o s t o  
z m o s t u ” . O d  t e g o ż  d n i a  u s t a l a m y  p r e n u m e r a t ę  „ A B C —  
N o w i n  C o d z i e n n y c h ”

n a  z L  2 . 3 0  m i e s i ę c z n i e
p r z y c z e m  w s z y s c y  p r e n u m e r a t o r z y  n a s i  o t r z y m y w a ć  b ę d ą  
co  n i e d z i e l ę  w  t e j  c e p i e  z a m i a s t  d o t y c h c z a s o w e g o  d o d a t k u  
l i t e r a c k i e g o  „ P r o s t o  z m o s t u ”  —  c z t e r o s t r o n n i e o w y  d o d a t e k  

z a w i e r a j ą c y  n a j a k t u a l n i e j s z e  i l u s t r a c j e ,  d z i a ł  m o d y  ( p o d  
r e d a k c j ą  k o r e s p o n d e n t k i  „ A B C ”  z P a r y ż a  F r a n c i n e ‘y )  

i d z i a ł  h u m o r u  ( p o d  r e d a k c j ą  z n a n e g o  f e l j e t o m s t y  „ A B C ”  
Vre r y ‘ e g o ) .

P r e n u m e r a t o r z y ,  k t ó r z y  „ e c h e ą  n a d a l  o t r z y m y w a ć  d o d a ­
tek p o w i e ś c i o w y ,  w y n o s z ą c y  m i e s i ę c z n i e  p r z e c i ę t n i e  2 0 0  
s t r o n  d r u k u ,  o p ł a c a ć  b ę d ą  p r e n u m e r a t ę  w  w y s o k o ś c i  Z ł .  3 . 3 0

A D M I N I S T R A C J A

W  drugim dniu zjazdu dziennika­
rzy sportowych  uchwalono przez a- 
klamację trzy rezolucje:

1) W a lny  Z jazd Prasy S p o r tu w j  
w7z y w a  swoich członków, by  dok ła­
dali wszelkich starań w  dziedzinie 
propagowania idei kultury fizycznej 
w  Polsce oraz by  popierali w  sy\ yeh 
artykułach działalność w ładz państwo 
w ych  i sportowych, mającą na celu

‘ dobro po i ;k iego  sportu;
2 )  Złoży c jaknajserdecznicjsze 

podziękowanii  dyrektorow i P U W F  
pik. dypl. Kilińskiemu za wybitną po-

Wiener 5por*club

Zwycięzcą w Łodzi
W Ł ou zi  r o z e g r a n y  zosta ł  m ecz  pił 

k a r sk i  pomiędzy- w ie d e ń sk im  sport-  
k lu b e m  a  m ie js c o w ą  W im ą ,  z w y c ię ­
ży l i  wiedeńczycy7 w  s to su n ku  2 : 1

:•')■

Awanse w wojsku
Z a rz ą d z e n io m ,  P r e z y d e n ta  R z e c z y ­

pospo lite j  z dn ia  27-go  b. m .,  a w a n s o ­
wani zo sta l i  do s to p n ia  p u łk o w n ik a  
n a s t ę p u ją c y  p o d p u łk o w n ic y :  ppłk .
dy p l .  S tan is ław 7 K u ź m iń sk i ,  ppłk.  dypl.  
irtż. C z e s ła w  F i l ip o w ic z ,  p 7 ik. dypl.  
M ich ał  J ó z e f  G ro sse k ,  ppłk. dypl.  inż. 
S tan is ław 7 W itk o w sk i ,  pp łk .  dr. T a d e ­
usz S t e fa n  K a m iń s k i ,  ppłk .  A n to n i  
Godko, ppfk. d ypl .  S z y m o n  M iodoń­
sk i,  ppłk . dyp l.  W ła d y s ła w  K o ś c ie ln y ,  
ppłk.  dr.  A l f r e d  J a n  J ó z e f  Chełm icki ,  
ppłk .  d i .  L e o n  K a z im ie r z  S t ro h l ,  ppłk .  
dr .  K a r o l  M a r ja n  B o r c z o w s k i ,  ppłk. 
dr .  J e r z y  W in ce n ty  B a b e c k i  I ppłk . dr. 
T a d e u sz  K u cz .

l )o  s topn ia  podjm łkownika  a w a n s o ­
w a n o  stu  k ilkudziesięc iu  m ajo ró w .  
L i s t a  a w a n s o w a n y c h  do s to jm ia  m a ­
j o r a  o b e jm u je  2 7 1  n a z w is k  k a p i t a ­
nów i ro tm ist rz ów . Do stopn ia  k a p i ­
ta n a  w z g lę d n ie  r o tm is t rz a  a w a n s o ­
w a no  656 po ruczn ik ó w  p iechoty ,  k a -  
w a le r j i ,  a r t y l e r j i ,  lo tn ic tw a  i w s z e l ­
k ich  inn ych  bron i  i służb.

Jednocześnie przeprowadzono n- 

w a n e e  w  M a r y n a r c e  W ojenn e j  i w
d u s z p a s t e r s tw ie  w o js k o w e m .

moc i opiekę,  zapewmiając go jedne*  
tześn ie  i szacunku dla je g o  o so b y  i 
dz ia ła lnośc i ;
3)  Z jazd  w 7y w a  w szy stk ich  dzienni­
k a rz y  sp o rtow ych  do jaknajusiln iej-  
tszego popierania w szelk ich  przy g oto ­
w ań przedolim pijskich i do wzięc ia  u- 
dzialu w  zbiórce na ten cel.

N a  w niosek7 de legata  poznańskiego  
poruszono s p ra w ę  zaa ta k o w a n ia  pra 
sy  s j iortowej przez b. prezesa P o l s k i  
go Z w iązk u  B ok sersk ieg o  a d w o k a ta  
Linke. Postan ow ion o  zso lidaryzow ai  
się ze stanow iskiem  dziennikarzy poz­
nańskich, w y raz ić  oburzenie przec iw ­
ko tej metodzie w y stąp ień  i polecić 
Zarządow i G łó w n em u  załatwienie  tei 
spraw y tak, a b y  polskie dziennikar­
s tw o  sportow e otrzym ało ca łkow itą  
satysfakcję .

Ń a zakończenie  obrad bardzo  du; o 
czasu po św ięco n o  spraw ie  w y ja z d u  
polskich dziennikarzy na Olimpjadę 
do Berl ina w7 roku p rz y sz ły m .

Kronika sportowa
W  dniach 29 i 3 0  b._ m. o d b y w a  sic 

w  K ra k o w ie  w a lny  z jazd delegatów7 
Po isk iego  Z w ią z k u  N arciarsk iego .  W  
pieiw7szym  dniu nastapi otw7arcie zjaz­
du przez prezesa  P Z N  w icem m istra  
B o b k o w sk ie g o .

Dziś  rozpoczną się  w laśc i-  
w:e o bra dy,  w  których ram ach od b ę­
dzie się  ś lubow anie  n a rc a r sk ie j  dru­
żyny olimpijskiej.

•5f
W  dniach 29 i 3 0  b. m. odbędzie  s 'S 

w  Lodzi ogólno - polski turniej począt  
k u jących  tenisistów pod n a z w ą  
„ P ie r w s z y  krok te n iso w y ” . W  z a w o ­
dach w e z m ą  udział zaw odnicy  *lo lat 
18 .  O rganizatorem  turnieju jest  Klub 
S p o r to w y  W im a.

N a  kortach Deutsche Tennisi -  Club 
w7 B y d g o s z c z y  rozpoczął się o n Mno - 
polski turniej ten isow y dla k lu b ó w  nie 
mieckich w  Polsce.  Turn ie j  zakończo­
ny zostanie dn 3 0  b. m. W  turnieju 
biorą udział za w o o n ic y  z K atow ic ,  
C h o rzo w a,  Lodzi,  Poznania.  Torunia .  
T c z e w a ,  Z g ie rz a ,  B y u g o s z c z y  i kilku 
m niejszych nneiscow ości.

•«
Na jubileuszow ych  za w o d a ch  Sok8  

la odb y ły  się ćwiczenia  zespolow7e r i  
przyrządach . Z w y c ię ż y ł  zastęp _ śląski 
przed wielkopolskim  i pom orskim ; i71 
dyw iduainie  L ew icki  ( K r a k ó w )  przed 
K a rw a te m  ( K r y w a ld )  i B rc g u lą  ( B o 1 
g u c ice ) .  -
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220 zl. rocznie na rodzinę
N ę d z a  j a p o ń s k i e g o  c h S o p a

Nr. 18

W  J a p o n j i ,  p o d o b n i e  j a u  w  C h i  
f i a e h ,  r i e s z c z ę ś c i e m  r o l n i k ó w  j e s t  
to ,  ż e  n i e  s ą  o n i  ,1 w ł a ś c i c i e l a m i  
z ie m i  k t ó r ą  u p r a w i a j ą .  W i a ś c i -  
w ie k a ż d y  c h ł o p  j e s t  n a j e m n y m  
r o b o t n i k i e m ,  b ę d ą c  z o b o w i ą z a n y m  
o d d a w a ć  z e  z b i o r ó w  j e d n ą  t r z e c i ą ,  
a n a w e t  p o ł o w ę  w ł a ś c i c i e l o w i  
z ie m i .  J a p o ń s k i  c h ł o p  w p r a w d z i e  
n ie  j e s t  g n ę b i o n y  p r z e z  b a n d y  
u z b r o j o n e , ,  t a k  j a k  c h i ń s k i ,  l e c z  
z a  to  p r z y i o d a  b a r d z o  c z ę s t o  z w r a  
c o  s i ę  p r z e c i w k o  n i e m u .  M r o z y ,  
p o s u c h a ,  p o w o d z i e ,  t a j f u n y  i c y ­
k l o n y ,  a  p r z e d e w s z y s t k i e m  t r z ę ­
s i e n i a  z i e m - a ą  d l a  p r a c y  t a m t e j ­
s z e g o  r o l n i k a  o g i u m n e m  r y z y ­
k i e m .  S k u t k i e m  t e g o  n p  z b i o r y  
o s t a t n i e  b y ł y  d u ż o  m n i e j s z e ,  n iż  
p o p r z e d n i e .

W  n a s t ę p s t w i e  t e g u  r o l n i k  j a p o ń ­
s k i  z n a j d u j e  s i ę  c z ę s t o  w  s y t u a c j i  
w r ę c z  k r y t y c z n e j .  Z d a r z a j ą  s i ę  
w y p a d k i ,  że  j e d n a  r o d z i n a  z ł o ż o n a  
z 1 0  o s ó b ,  m u s i a ł a  s i ę  z a d o w o l n i ć  
d o c h o d e m  w  w y s o k o ś c i  1 5 0  j e n  
r o c z n i e  ( 2 2 0  z ł . ) .

N i e  s ą  t e ż  r z a d k i e  t e g o  r o d z a j u  
w y d a r z e n i a ,  'że  c h ł o p i  n i e  m i e l i  
r io g ó l e  ż a d n y c h  d o c h o d ó w  1 m u ­
s z l i  c a ł y  r o k  b i e d o w a ć .  M i m o  t a k  
c ę z k i e j  s y t u a c j ,  g ł o d u  w  J a p o n j i  
n i e m a ,  t a k ,  j a k  to  b y w a  w  C h i ­
n a c h ,  w z g l ę d n i e  w  R o s j i ,  p o n i e ­
w a ż  ś r o d k i  k o m u n i k a c j i ,  u ł a t w i o ­
n e  p o ł o ż e n i e m  n a t u r a l n e m  J a p o ­
n j i ,  g w a r a n t u j ą  r e g u l a r n y  d o w ó z .  

N a d t o - w ł a d z e  j a p o ń s k i e  n i e  s ą  
ś le p e j  c z y  t e ż  o b o j ę t n e  n a  p o ł o ż e ­
n i e  r o l n i k ó w  R e g u l u j ą  n p .  c e n y  
r y ż ą  t a k  o ra ?  r o b i ą  t e g o  r o d z a j u  
t a p a s y ,  a b y  p a n o w a ć  n a d  r y n ­

k ie m  c e n  o r a z  k a ż d o r a z o w o  d o ­
s t a r c z a ć  z a g r o ż o n y m  l u b  te ż  p o ­
t r z e b  i j ą c y m  t e r e n o m  ż ą d a n ą  i l o ś ć  
r > i u .  N i e  bez z n a c z e n i a  j e s t  
s k r o m n o ś ć  i w s t r z e m i ę ź l i w o ś ć  J a  
p o ń c z y k ó w .  T e n  s t a n  o d b i j a  s ię

b a r d z o  u j e m n i e  n a  w y r o b i e n i u  f i -  
z y c z n e m  n a r o d u ,  t a k ,  że  o s t a t n i o  
m u s i a ł o  m i n i s t e r s t w o  O ś w i a t y  
^ o ż y w i a ć  i  w y ż y w i a ć  p r z e s z ł o  
ć w i e r ć  m i l j o n a  d z ie c i  s z k o l n y c h .  
Ta  b i e d a  j a p o ń s k i e g o  c h ł o p a  od-

P r z e z  24 g o d zin y  żebrakiem
Miljoneisxa fantazja

L i n c o l n  S t o d d a r d ,  s y n  m i l j o n e -  
r a  w  W o r c e s t e r ,  o b r z y d z i w s z y  s o ­
b i e  p o ^ y t  w  d o m u ,  g d z i e  o t a c z a ł  
g o  n a j o a r d z i e j  w y s z u k a n y  k o m ­
f o r t ,  p o s t a n o w i ł  z o s t a ć ,  b o d a j  n a  
j e d e n  d z ie ń ,  ż e b r a k i e m .  S t o d d a r d  
z a ł o ż y ł  s i ę  z e  s w y m i  p r z y j a c i ó ł m i  
o 1 0 0  d o l a r ó w ,  że  p r z e z  2 4  g o d z i ­
n y  u t r z y m y w a ć  s i ę  b ę d z i e  z że- 
b i a c t w a .  M i o d y  2 6 - l e t n i  L i n c o l n  
S t o d d a r d  o d e g r a ł  s w ą  r o l ę  t a k  
ś w i e t n i e ,  ż e  n a w e t  r o d z o n y  o j c i e c ,  
n i e  p o z n a w s z y  s y n a ,  d a ł  m u  k i l ­
k a  c e n t ó w .  S t o d d a r d  s p ę d z i ł  n a ­
w e t  k i l k a  g o d z i n  w  a r e s z c i e ,  z a ­
t r z y m a n y  z a  ż e b r a c t w o ,  z o s t a ł  
j e d n a k  z w o l n i o n y  j a k o  n i e s z k o d l i ­
w y  d l a  o t o c z e n i a  u m y s ł o w o  c h o ­
r y .  T r z y  s t a r s z e  p a n i e  z A r m j i  
Z b a w i e n i a  c h c i a ł y  s i ę  k o n i e c z n i e  
z a j ą ć  ,,b i e d a k i e m "  i u m i e ś c i ć  g o  
w  s c h r o n i s k u  d l a  u b o g i c h .  S t o d ­
d a r d  z t r u d e m  z d o ł a ł  u m k n ą ć .  
W i e c z o r e m  w r e s z c i e  S t o d d a r d  
p r z y s z e d ł  do  r e s t a u r a c j i , ' -  g d z i e  
c z ę s t o  b y w a ł  i p o p r o s i ł  g o s p o d a ­
r z a  o s z k l a n k ę  k a w y .  G o s p o d a r z  
n ie  p o z n a w s z y  w  ż e b r a k u  s w e g o

n i  g a r ś ć  m i e d z i a k ó w ,  u ż e b r a u y c h  
n a  u l i c a c h  W o r c e s t e r ,  c i s n ą ł  j e  
r e s t a u r a t o r o w i  w  t w a r z ,  T e m  s a ­
m e m  p r z e g r a ł  z a k ł a d .

G o s p o d a r z ,  d o w i e d z i a w s z y  s ię  
o d  o b e c n y c h  n a  s a l i  p r z y j a c i ó ł  
S t o d d a r d a ,  że  d o m n i e m a n y  ż e b r a k  
j e s t  s y n e m  z n a n e g o  m i l j o n e r a ,  
p r z e p r o s i ł  g o ,  p o c z e m  zr. u ż e b r a -  
n e  p i e n i ą d z e  u r z ą d z o n o  L b a c j ę .  
J a k  s i ę  o k a z a ł o ,  S t o d d a r d  m i a ł  
w y j ą t k o w e  s z c z ę ś c i e ,  z d o ł a ł  bo

b i j a  s i ę  n a  s ł u ż b i e  w o j s k o w e j ,  
i l o ś ć  w s p o m n i e ć ,  że  n a  1 2 .0 0 0  p o ­
b o r o w y c h  c h ł o p ó w ,  t j  lk o  2 0 0 0  
m o g ł o  b y ć  u z n a n y c h  z a  z d o l n y c h  
do  s ł u ż b y  w o j s k o w e j .

T r z e c i ą  p o w a ż n ą  k l ę s k ą  j e s t  
s p r z e d a ż  m ł o d y c h  c iz ie w 'c z ą t  ze  
w s i  do  h e r b a c i a r n i  j a k o  g e j s z . '  
O d b i j a  s i ę  to  f a t a l n i e  n a  ż y c i u  j 
c h ł o p ó w .  W ł a d z e  j a p o ń s k i e  n i e ­
w i e l e  u c z y n i ł y  d o t y c h c z a s ,  a b y  
z n i e ś ć  t e n  s z k o d l i w y  z w y c z a j ,  w y ­
n i k a j ą c y  p r z e w a ż n i e  z w i e j s k i e j  
b i e d y .  R z ą d  o g r a n i c z y ł  s i ę  t y l k o  
do  u s t a l e n i a  w i e k u ,  p o n i ż e j  k t ó ­
r e g o  m c  w o l n o  p r z e p r o w a d z a ć  
ż a d n y c h  t r a n s a k c y j .  G r a n i c a  ta  
w y n o s i  o b e c n i e  1 4  l a t .  N i e w ą t p l i ­
w ie  i J a p o n j a  z w r a c a  j u ż  o b e c n i e  
b a c z n ą  u w a g ę  n a  t c

Sport pożyczania
L u d z i e  n i e c h ę t n i e  r o z s t a j ą  s ię  

z p i e n i ę d z m i  i b a r d z o  s o b i e  c e n i ą  
te  m a ł e  m e t a l o w e  k r ą ż k i  z e  w z g l ę ­
d u  n a  i c h  m a g n e t y c z n e  w ł a ś c i w o ­
ś c i .  T o t e ż  p o ż y c z a n i e  p i e n i ę d z y  
j e s t  s p o r t e m  t r u d n y m ,  w y m a g a j ą ­
c y m  z r ę c z n o ś c i  i w p r a w y .

P r z e d e w s z y s t k i e m  n a l e ż y  d o ­
b r z e  o p a n o w a ć  m i m i k ę ,  j a k  r ó w ­
n i e ż  g ł o s  i d y k c j ę .  J e d n o  n i e b a c z -

w i e m  w  c i ą g u  2 4  g o d z i n  u ż e b r a ć  1 00 Ii t y k i ,  n i c  z a p e w n i w s z y  d o b r o  
p r z e s z ł o  S 0  d o l a r ó w .  | b y t u  s w o j e j  w s i  i r o l n i c t w u .

l ic  s k r z y w i e n i e  u s t ,  j e d n o  z a ł a m a -
. . . .  *' c ''a w y  M n i e  s i ę  t i m b i u  w  t r a k c i e  p r z e c h o -

n a s t ę p s t w a  b i e d y  s w e g o  c h ł o p a  w  i „  ■ , . ,
. . . . .  , 1 . j d z o n ia  z o b o j ę t n e j  r o z m o w y  n a
te m  z r o z u m i e n i u ,  z e  n i e  b e d z ie  j  , i • ,’ ■ u ęu* ! '-  , d r a ż l i w y  t e m a t ,  m o ż e  s p o w o d o ­

w a ć  z u p e ł n e  f i a s c o .  „ M e d j u m "
m o g f  p r o w a d z i ć  w i e l k o k w i a t o w e j

T o
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S K 4 D  P O C H O D Z I  N \ Z W A

k r a w a t ó w ;

N a z w a  ta- m a  s ię  w yw  odzić od k a ­
w a łk a  m a l e r j i ,  k tó r ą  j a k o  ozdobo o- 
koło  s z y i  nosil i  K r o a c i  w  ś re d n io w ie ­
czu. G d y  w  rok u  1860  k r o a c c y  lan- 
s j e r z y  zo sta l i  za c ią g n ię c i  do s łu ż b y

, . , , w  w o js k u  f r a n c u s k i t m ,  w zbudzal i
s t a ł e g o  k l i e n t a ,  c h c i a ł  g o  w y r z u - i  , . . , ,  .

, . m . , pouziw  sw o im  naroaow ry m  s t ro je m

M E W Y  Z Ł O D Z I E J K A M I

z l ę k n i e  s ię ,  z a m k n i e  s i ę  j a k  ś l i ­
m a k  w  s k o r u p i e  i o d m o w i  p o ż y c z ­
k i .

D l a t e g o  t r z e b a  p a m i ę t a ć  o te m ,  
że  n a j w a ż n i e j s z ą  r z e c z ą  w  s p o r ­
c ie  j e s t  b e z u s t a n n y  t r e n i n g .  Z a ­
d a ł e m  s o b i e  t r u d u  n a  z b a d a n i e  
g ł ę b i e j  t e j  d z i e d z i n y  a b y  d o ś w i a d -

P o rtre t z  m arek pocztow ych
Ekscentryczny malarzi Josephine Baker

z o rg a n iz o w a n e j  sz a jk i .  P r z y p a d e k
, - m i i  • , ty lk o  o d k r y ł  s p r a w c ę  k ra d z ie ż y .  J e ­

c i e  z a  d r z w i .  T o  t a k  r o z g n i e w a ł o  I .  , . . . . .  . . ,,  . , . . , , rc, , , . . . , . im eszlcancow P a r y s a .  W k ró tk im  den z m ie sz k a ń c ó w  zosta ł  zbudzony
btoddarda, ze w y jąw szy  z kiesze- • ... . .  . | 1

^ 1 c z a s ie  p r z y sw o i l i  sobie  pa n o w ie  n o - ! z r a n a  k r z y k a m  w  ogrodzie. W ysz e d ł
szenie  ty ch  ch ustek ,  n a z y w a ją c  j e  t i  zobaczył  w a lc z ą c e  z sobą  duże sta-

W  an gn  ls k ie j  m ie jsco w ośc i  nad- c z e n i e m  z e b r a n e m  w  te j  m i e r z e  
m o rsk ie j  F r a s e r b u r g h ,  po l ic ja  m ia ła  p o d z i e l i ć  s i ę  z m i ł o ś n i k a m i  t e g o  
d u ż y  k łopot ,  p o n ie w a ż  g in ę ły  s t a l e 1 i n t e r e s u j ą c e g o  s p o r t u ,  
bunci, d os ta rcz a n e  przez  p iek arn ie ,  a j  P i e r w s z a  r z e c z :  n a l e ż y  p o ż j -  
zos ta w ia n e  ta m t e j s z y m  z w y c z a je m  c z a ć  c o d z i e n n i e !  
przed d rzw ia m i .  W s z y s t k o  w s k a z y -  j W s z y s t k o  j e d n o  c z y  t r z e b a ,  c z y  
w a ło ,  że j e s t  to  dziełem doskonałe  i i c  t r z e b a ,  C h o d z i  o to ,  a ż e b y  n ie

w y j ś ć  z w p r a w y :  5  z ł o t y c h  o d  s ą ­
s i a d ó w ,*  d r u g i e  5  z ł o t y c h  od b iu -

W  P a r y ż u  ż y j e  p e w i e n  a r t y s t a ,  
k t ó r e g o  s p e c j a l n o ś c i ą  j e s t  t w o r z e ­
n ie  p o r t r e t ó w  z m a r e k  p o c z t o ­
w y c h  A r t y s t a ,  ' p r a g n ą ć  n a d a ć  
s w y m  , o b r a ;  m ”  n a l e ż y t y  r o z ­
g ł o s ,  z w r ó c i ł  s i ę  do  s ł y n n e j  -Jose- 
ih ity "  B a k e r  z  n r o D o z y c j ą  z r o b ie -
■ ' i f  i ej portre łV 'z  marek poczm-

-rb — — ■"* 1 yk-j • y  .ci l f a
i - r  - J  u m ?tcą p F z y y t f a  ( o ty  r
. n y  t c B  ^ i m y s ł  1  *±.
„ M a l a r z "  z a k u p i ł  3  t y s i ą c e  

s z i - jk  e g z o t y c z n y c h  z n a c z k ó w ,  k t o  
r e  t w o r z y ć  m i a ł y  t l e  p o r t r e t u ,  
s p o r z ą d z o n e g o  z 3 0 . 0 0 0  s k r a w ­
k ó w  m a r e k  p o c z t o w y c h .  J o s e p h i n a  
B a k e r  b y ł a  z a c h w y c o n a  „ p o r t r e ­
t e m "  i  p o l e c i ł a  g o  w y w i e s i ć  w  
i b y e r  T h e a t r e  d e s  A m b a s s a -  
J e i i r s " .  O r y g i n a l n y  p o r t r e t  s p o ­

t k a ł  ś i ę  z o g ó l n e m  u z n a n i e m .  
T a n c e r k a  z ł o ż y ł a  a r t y ś c i e  s e r d e c z ­
n e  p o d z i ę k o w a n i e .  P o r t r e c i s t a  n ie

z a d o w o l i ł  s i ę  j e d n a k  t ą - p l a t o n i c z -  
n ą  f o r m ą  u z n a n i a  i z a ż ą d a ł  o d  
t a n c e r k i  h o n o r a r j u m  w  w y s o k o ­
ś c i  2 0 .0 0 0  f r a n k ó w .  J < j s e p h i n a  B a ­
k e r  o d m ó w i ł a  z a p ł a c e n i a  t e j  s u ­
m y ,  o ś w i a d c z a j ą c ,  że  n o r t r e t u  n ie  
z a m a w i a i a ,  z g o d z i ł a  s i ę  j e d y n i e
n a  p r o p o z y c j e  a r t y s t y  z e  w z g l ę d u  ■ . . . . .  ,
— —  - J U    .  1 cm. w y sok o śc i  1 1  m tr .  6 cm. sze-
n a  j e j  o r y g i n a l n o ś ć .  Si} ' f e t ą . b a - . r&ko^ i .  J

k ra w a ta rn i .  In n a  w e r s j a  n a to m ia s t  
g ło s i ,  że n a z w a  t a  pochodzi od k r a w ­
ca  p a r y s k ie g o  n a z w is k ie m  C r a v a t ,  
k tó r y  p ie r w s z y  w  roku 17 0 0  modę 
tę  w p ro w a d z i ł .

N I E Z W Y K Ł A  L I I J A

W  szkole  ro ln icze j  w  B a g e n i n g r n  
( H o la n d ia )  w y h o d o w a n o  w oranże- 
r j i  l i l ję ,  w  k t ó r e j  ceb u lk a  w a ż y  4 1

do mew, k tóre  w y d z ie r a ły  sobie w o ­
reczek  z bułkam i.

Po l ic ja  odetchnęła.

r o w e g o  k o l e g i ,  2 0  z ł o t y c h  od k u ­
c h a r k i .  N a l e ż y  s k r u p u l a t n i e  z w r a  
c a ć  p o ż y c z k ę  w  u s t a l o n y m  t e r m i ­
nie .  T o  uf  r w a ł a  d o b r ą  o c z ł o w i e ­
ku  o p i n j ę  i o s w a j a  l u d z i  z p o ż y ­
c z a n i e m .  M o t y w u j ą c  p o t r z e b ę  po-

iak socjaliści arsjras

d a ł  s p r a w ę  a d w o k a t o w i  j

P r o c e s  c r j - g i n a i n e g o  a r t y s t y - 1  
m a l a r z a  ze  s ł a w n ą  t a n c e r k a  b u - |  
d z i  w  t o w a r z y s k i c h  k o ł a c h  s t o i  
cy n a d s e k w a ń s k i e j  ż y w e  z a i n t e ­
r e s o w a n i e .  R z e c z o z n a w c y  f i l a t e l i ­
ś c i ,  k t ó r z y  o g l ą d a l i  p o r t r e t ,  
s t w i e r d z i l i ,  że  w ś r ó d  z n a c z k ó w  
t w o r z ą c y c h  t lo  p o r t r e t u  z n a j d u j e  
s i ę  k i l k a  u n i k a t ó w ,  k t ó r y c h  w a r ­
t o ś ć  p r z e k r a c z a  t r z y k r o t n i e  s u m ę  
z a d a n a  p r z e z  a r t y s t ę  m a l a r z a .

A n d r e  M a u r o i s  w  j e d n y m  zc  
s w o i c h  o s t a t n i c h  a r t y k u ł ó w ,  jio- 

kg.  a  s a m a  ro ś l in a  m a  2 m tr .  -10. ś w i ę c o n y c h  z n a c z e n i u  d y n a s t j i

k r ó l e w s k i e j  w  A n g l j i ,  p o d a j e  b a r  
dzo w i e l e  c i e k a w y c h  m o m e n t ó w .

D Y P L O M  (TR A N T  P I E S

G d z ie ?  N a tu r a ln ie ,  że w  A m e r y c e .  
N a- u n iw e rs y te c ie  M il ik in a  w  D eca-  
tu r  11) o trzym ał '" 'd yp lom  p ies  „ S i g “  
za  to , żc przez  4 la t a  u cz ęszcza ł  r e ­
g u la r n ie  ze s tu den tam i  na  w y k ła d y .  
P ie s  j e s t  w ła s n o śc ią  klubu studene- 
k .e g u  i u lubieńcem  w s z y s tk ic h  stu

ś w i a d c z ą c y c h  o d u ż e m  p r z y w i ą z a  
m u  A n g l i k ó w  do k o r o n y  b r y t y j ­
s k i e j .

T w i e r d z i  on ,  ż o  d y n a s t j a  j e s z ­
c z e  n i g d y  t a k  m o c n o  n i e  s t a ł a ,  
j a k  o b e c n ie ,  a w  k a ż d y m  r a z i e  w  
r o k u  1 9 3 5  j e s t  m o c n i e j s z ą ,  n i ż  to 
m i a i o  m i e j s c e  1 0 0  l a t  t e m u .  c z y  
te ż  w  r o k u  1 8 7 5 ,  g d y  to  C h a rn -

dentów, z a ś  u n iw e r s y t e t  „ je s t  dum - b p , ' , a f n  Y ^ n i e  p r z e s z e d ł  do  0- 
n y "  z- s w e g o  w y c h o w a n k a ,  I b o z u  r e p u b l i k a ń s k i e g o .  S t o s u n e k

L a b o u r  P a r t y  j e s t  t a k  p o p r a w n y .  I z m a g a  s i ę  zc  ś m i e r c i ą .

żc ,  j a k  t w i e r d z i  M a u r o i s .  p o w i e ­
d z e n i e  S h a v a  o z a i s t n i e n i u  o bol i  
j e d n e j  r e p u b l i k i  s o w i e c k i e j  s o ­
c j a l i s t y c z n e j  —  d r u g i u  r e p u b l i ­
k i  s o w i e c k i e j  k r ó l e w s k i e j  w  A u -  
g l j i ,  j e s t  c a ł k o w i c i e  m o ż l i w e .

G d y  w  r o k u  19 2 B  R a m s a y  M a c  
D o n a l d  u d a ł  s i ę  do s o c j a l i s t ó w  
p a r y s k i c h  c e l e m  w y g ł o s z e n i a  od- 

„ e z y t u ,  n a d e s z ł a  w i a d o m o ś ć  o c h o  
r o b i e  k r ó l a .  W ó w c z a s  M a c  D o ­
n a l d  z w r ó c i ł  s i ę  b e z p o ś r e d n i o  
p r z e d  o d c z y t e m  z a p e l e m  do z e ­
b r a n y c h  o j i o m o d l c n i e  s i ę  z a  z d r o  
w i e  k r ó l a ,  k t ó r y  w  t e j  c h w i l i

ż y c z k i ,  n i e  n a l e ż y  n i g d y  m ó w i ć  O 
b ie d z i e .

A r g u m e n t y  w  r o d z a j u :  —  p o ­
t r z e b a  n u  n a  m l e k o  d l a  s i e d m i o r ­
g a  d z ie c i ,  n a  l e k a r s t w a  d l a  c h o ­
r e j  b a b u n i ,  d w a  d n i  n ic  w  u s t a c h  
n ie  m i a ł e m  i t .  p .  —  s ą  p r z e s t a ­
r z a ł e  i n a l e ż y  s i ę  i c h  w y s t r z e g a ć  
j a k  z a r a z y .  L u d z i e  n i e  l u b i ą  s ł u ­
c h a ć  o n i e d o l i ,  o g a r n i a  i c h  w ó w ­
c z a s  l ę k  i n i e u f n o ś ć .  T o t e ż  z w r a ­
c a j ą c  s i ę  do  k o g o k o l w i e k  o p o ­
ż y c z k ę  n ie  n a l e ż y  t e g o  n i g d y  m o ­
t y w o w a ć  ż a ł o ś n i e  i ż e b r a c z o . .

O w i e l e  b a r d z i e j  p r z e k o n y w u j ą  
m o t y w y  w  r o d z a j u :

—  P o ż y c z ,  bo  u m ó w i ł e m  s ię  z 
k o l e g a m i  n a  w ó d k ę  i b o j ę  s ię ,  że  
z b r a k n i e  m i  do  r a c h u n k u .

—  P o ż y c z  m i ,  bo c h c ę  k o n i e c z ­
n ie  k u p i ć  s o b i e  p s a .  W s p a n i a ł y  
t e r r i e r ,  u w a ż a s z ,  k o s z t u j e  za ied -  
w i ó  1 0 0  z ł o t y c h .  N i e b y w a ł a  o k a ­
z j a  ? N i e s t e t y ,  b r a k  m i  2 0  z ł o t y c h  
do  s e t k i . "

—  P o z n a ł e m  p r z e ś l i c z n ą  k o b i e ­
tę  i u m ó w i ł e m  s i ę  z n i ą  w  c a f e  
„ P l a i s i r " ,  r ó b  co  c h c e s z ,  m u s z ę  

'm i e ć  t r z y d z i e ś c i  z ł o t y c h ,  j u t r o  ci 
z w r ó c ę !

M ó w i ą c  w  te n  s p o s ó b  n i e  w p r o ­
w a d z a  s i ę  a t m o s f e r y  n ę d z y ,  
s c h y ł k u  i ż e b r a c t w a .  C z ł o w i e k  
u c h o d z i  w p r a w d z i e  z a  f a n t a s t ę ,  
a l e  t e m n i e m n i e j  z y s k u j e  o p i n j ę  

o d p o w i e d z i a l n e g o  f i n a n s o w o .  B o  
t a k i e  s ą ,  p r o s z ę  p a ń s t w a  —  w  n a ­
s z e j  s t o l i c y  z w y c z a j e ,  ze  n i k t  n i e  
p o ż y c z y  g r o s z a  n a  t a k i e  r z e c z y ,  
j a k  n a  m l e k o  d l a  d z ie c i ,  l u b  z j e ­
d z e n i e  o b i a d u ,  a l e  k a ż d y  d u s z ę  z 
S i e b i e  w y p r u j e ,  a b y  p o ż y c z y ć  k o ­
le d z e  „ n a  w ó d k ę " .  B o  to s ą  r z e c z y  
ś w i ę t e .

A b y  u n i k n ą ć  w s t y d l i w e g o  c z e r ­
w i e n i e n i a  s i ę  i k o m p r o m i t u j ą c e g o  
j ą k a n i a  s ię  w  t r a k c i e  z w r a c a n i a  
s ię  z p r o ś b ą  o p o ż y c z k ę ,  p i e r w s z e  
ć w i c z e n i a  p r z e p r o w a d z a ć  n a l e ż y  
m a j ą c  p r z y  s o b i e  s p o r o  p i e n i ę d z y ,  
w t e d y  b o w i e m  j e s t  ł a t w i e j  c z ło ­
w i e k o w i  o u ś m i e c h  i-b f* ;ztrosk i  w y  
r a z  t w a r z y ,  co  j e s t  n a j w a ż n i e j ­
s z y m  w a r u n k i e m  p r z y  p o ż y c z a n i u .  
P o m . d t o  n a l e ż y  u n i k a ć  p o ż y c z a -  

I n i a  p i e n i ę d z y  od k o b ie t .  N i e k t ó r e  
■z n i c h  b o w i e m  s ą  t a k  n a i w n e  w  
t y c h  s p r a w a c h  i t a k  s k w a p l i w i e  
g a r n ą  ś i ę : z p i e n ię d z m i ,  że  g r o z i  

j t o  z a b r n i e c i e m  w  ł a t w i z n ę  i m a -  
i ni  e r ę ,  k t ó r e j  p r a w d z i w y  s p o r t s -  
. m s i i  p o w i n i e n  s i ę  w y s t r z e g a ć .  
|O t o  g a r ś ć  u w a g  d l a  p r a g n ą c y c h  
i s i ę  p o ś w i ę c i ć  p o ż y c z a n i u  p i e n i ę -  

d z y .  o ż y w d ć  p a n u j ą c y  w  s t o l i c y  
' z a s t ó j  w  t e j  d z i e d z i n i e .  J u r .

Antoni Marczyński 107;

Ze m s ta  H indusa
Powieść egzotyczna

1 )  ż a d n a  k a r n a  e k s p e d y c j a  
C i  n ie  g r o z i ł a ,  bo  z H a r r y m  
K i g h t e m  w o g ó l e  o t e m  n i s  
g a d a ł e m ,

2 )  n ie  j e s t e m  a g e n t t i n  f i r ­
m y  „ W o l f s o n - S t e e l  C o r p o r a ­
t i o n "

S )  z a m ó w i o n e j  b r o n i  n i g d y  
n i e  d o s t a n i e s z  i a m b i t n e  
p l a n y  w y p ę d z e n i a  A n g l i k ó w  
z  B i r m y  m u s i s z  s o b i e  w y b i ć  
z p u s t e g o  łb a ,

4 )  w r ę c z o n y  m i  z a d a t e k  
a k o n f i s k o w a ł e m  t y t u ł e m  o d ­
s z k o d o w a n i a  z a  h i s t o r j ę  
z w ę ż e m  w  ł a z i e n c e ,  z a  p r ó ­
b ę  u d u s z e n i a  m n i e  w  p a l a n -  
k i n i e  i t .  p .  k w i a t k i  T w e j  
„ g o ś c i n n o ś c i " . ,  T y  B a r b a r z y ń  

co ,
w s z j - . t k o .  G d y b y ś  w p a d ł  n a  
i d j o t y c z n y  k o n c e p t  z a w i - id o -  
m i n i a  o m o i m li „ k a n e i e "  a n g l i k  
k ó w ,  j a  z a w i a d o m i ę  i c h  n a w z a ­
j e m ,  j a k i e  to  ż y w i s z  w o b e c  
—  n i c h  u c z u c i a  i j a k i e  n ie ­
c e n z u r a l n e  r e k w i z y t y  ( m a m  
n a  m y ś l  z ł o t y  t r o n ,  b e r ło ,  
k o r o n ę )  p r z e c h o w u j e s z  w  p i ­

w n i c a c h  s w e g o  p a ł a c u .  T a k ,  
w  p i w n i c a c h  m a s z  u k r y t e  s w o ­
j e  s k a t-b y ,  a  m e  w g ó r a c h ,  to 
z m i a r k o w a ł e m  o d r a z u ,  m i m o  c a ­
ł e j  o s t r o ż n o ś ć i o w e j  p r o c e ­
d u r y ,  j a k ą  m n ie  p o c z ę s t o w a ­
łe ś ,  T y .  L i c h y  K o m e d j a n c i c .

Ż a l  m i  ti  o c h ę  Z o s i ,  k t ó ­
r e j ,  r o z u m i e  s i ę  n ie  m o g łe m  
w t a j e m n i c z a ć  w m o j e  p l a n y ,  
i n c c z e j  b y ł a b y  m n ie  w s y p a ­
ła  p r z e d  to b ą .

S z k o d a  t a k i e j  d o b r e j  
i p i ę k n e j  d z i e w c z y n y  d l a  
C i e b i e ,  B y d l a k u ,  a l e  có ż ,  g d y ­
b y  n ic  k o m e d j a ,  j a k ą  o d e g r a ­
łe m  n a  k o s z t  Z o s i .  n ie  b y ł b y m  
w y p o m p o w a ł  o d  C i e b i e  p ó ł  m i-  
l j o n a  f u n t ó w .  N i e c h ż e  w i ę c  
d z i e w c z y n k a  p o c i e s z y  s i ę  
t e m ,  że  n i g d y  n i k t  n ie  z a p ł a ­
c i ł  -.a k o b i e t ę  t a k  w i e l k i e j  
s u m y ,  j a k ą  T y ,  S t a r y  O ś l e  z a ­
p ł a c i ł e ś  z a  n i ą .

• N a  te m  k o ń c z ę  p i s a n i e ,  
a  z a r a z e m  m o j ą  z n a j o m o ś ć  z 1 P  
b ą ,  N a d ę t y  B a h a d u r k u .  N i e c h a j  
a o b r y  B u d d a  s p r a w i ,  ż e b y  C ię  
s z l a k  t r a f i ł  p r z y  c z y t a n i u  
m o j e g o  l i s t u .  N a t e n c z a s  b i e ­
d n a  Z o s i a  n i e  z n a l a z ł a b y  w ąt- 
p l i w e j  p r z y j e m n o ś c i  T w o i c h  
p i e s z c z o t ,  k t ó r e  u  k o b i e t  m u ­
s z ą  b u d z i ć  p o d o b n ą  o d r a z ę ,  
j a k ą  w e  m n i e  b u d z i '  s a m  w i ­
d o k  T w o j e j  o h y d n e j  g ę b y .

I K r e t l e  s i ę  b e z  p o w a ż a n i a
F r e d d y  J T a d o  

C h i t t a g o n g ,  d n i a  26 ,  !), 1 4  r .
W y m i e n i w s z y  w a d r e s i e  w s z e l k i e  t y t u ł y  B a h a d u r a ,  . F r e d d y  

P r a d o  z a p i e c z ę t o w a ł  k o p e r t ę  i w r ę c z y ł  l i s t  b o w a d a c i e .
—  P r o s z ę  o ś w i a d c z y ć  j e g o  k r ó l e w s k i e j  w y s o k o ś c i ,  —  r z e k ł  

z n a j p o w a ż n i e j s z ą  m i n ą ,  —  że g o r ą c o  p r a g n ę ,  a b y  s p e ł n i ł o  s ię  
ż y c z e n i e ,  o k t o r e m  w s p o m n i a ł e m  w k o ń c o w y m  u s t ę p i e  m o j e g o  l i s  
tu .  Z a c z y n a  s i ę  0110... p r o s z ę  n i e  z a p o m n i e ć , . . .  z a c z y n a  s ię  o d  s ł ó w "  
„ N i e c h a j  d o b r y  B u d d a  s p r a w i " . . .  i t a k  d a l e j .

—  N i e  z a p o m n ę ,  w i e r n i e  p o w t o r z ę  m o j e m u  w ł a d c y .
—  K o n i e c z n i e ! . . .  W y o b r a ż a m  s o b i e ,  —  d o d a ł  w  m y ś l i ,  —  j a k  

z a  to  o b e r w i e s z  p o  p a p i e .  A l e  to  ci s i ę  s ł u s z n i e  n a l e ż y  z a  k a w a ł  
z w ę ż e m .

D e w a d a t t a  n ie  c z e k a ł  a ż  do o d j a z d u  s t a t k u ,  o g r a n i c z y ł  s i ę  do 
s t w i e r d z e n i a ,  iż F r e d d y  P r a d o  p r z e n i ó s ł  s i ę  n a  s z k u n e r ,  p o c z e m  
a u t o  w y r u s z y ł o  w  p o w r o t n ą  d r o g ę  do C z a o - p i n g .  J e c h a l i  j u ż  b e z  
s p e c j a l n e g o  p o ś p i e c h u ,  t a k  że  d o p ie r o  d n i a  3 0 - g o  w r z e ś n i a  p o d  
w i e c z ó r  D e w a d a t t a  s t a n ą ł  p r z e d  o b l i c z e m  s w o j e g o  p a n a  i w r ę c z y !  
m u  l i s t  P r ą d y .  N i e  o m i e s z k a ł  te ż  p o w t ó r z y ć  t e g o ,  co  m u  F r e d d y  
z a l e c i ł  K s i ą ż ę  P a g a n  p r z y j ą ł  to  do ł a s k a w e j  w i a d o m o ś c i ,  p o l e c i ł  
s t a r e m u  s ł u d z e  u d a ć  s i ę  n a  s p o c z y n e k ,  p o c z e m  o d p i e c z ę t o w a !  l i s t .

W  n o c y  z 3 0 - g o  w r z e ś n i a  n a  1 - g o  p a ź d z i e r n i k a  n a d  C z a o - p i n g  
s z a l a ł a  s t r a s z l i w a  b u r z a  P o m i m o  z m ę c z e n i a  po  d ł u g i e j  p o d r ó ż y  
D e w a d a t t a  m e  m ó g ł  z a s n ą ć  p r z y  tymi p i e k i e l n y m  k o n c e r c i e  u l e w y ,  
p i o r u n ó w  i w i c h r u .  W t e m  p o s ł y s z a ł . . .  n ie  s p r a w d z i ł ,  o k t ó r e j  to  
b y i o  g o d z i n i e ,  a l e  c h y b a  j u z  p o  p ó ł n o c y . . .  p o s ł y s z a ł  dzw -ięk i  w i e l  
k i e g o  g o n g u ;  g o n g  te n  w i s i a ł  w  s y p i a l n e j  k o m n a c i e  B a h a d u r a ,  
k t ó r y  s ł u ż b ę  p r z y z y w a ł  z w y k l e  k l a s k a n i e m  w  d ł o n i e .  B i c i e  w  g o n g  
z w i a s t o w a ł o  z a w s z e  c o ś  n i e z w y k ł e g o ,  w i e l k ą  r a d o ś ć  w ł & d a y ,  lu b  
w i e l k i e  n i e s z c z ę ś c i e .  W i e r n y  s ł u g a  p r z y o d z i a ł  s i ę  z g r u b s z a ,  w p a d ł  
do  s y p i a l n i  s w e g o  p a n a  i s e r c e  ś c i s n ę ł o  m u  s i ę  z ż a l u  n a  w i d o k  
z m i e n i o n e g o  w y g l ą d u  r a d ż y  B a h a d u r  c z y n i ł  w r a ż e n i e  c z ł o w i e k a ,  
k t ó r y  d o p i e r o  co  d ź w i g n ą ł  s i ę  z lo ż a  b o l e ś c i  po  d ł u g i e j ,  c i ę ż k i e j  
c h o r o b ie ,

( D .  c .  n . )

).
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